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Wybory sejmowe.

Komitet centralny przedwyborczy dla zacho­
dniej części Galicyi i W. Ks Krakowskiego na 
posiedzeniu 5 lutego uchwalił, zgodnie z instruk 
cyą daną mu przez Koło sejmowe, zasady orga- 
nizacyi przedwyborczej w powiatach zachodnio! 
części kraju, oraz wydał odezwę do prezesów rad 
powiatowych i du wpływowych w każdym po­
wiecie obywateli, wzywając ich do zawiązania ko­
mitetów powidtowydi przedwyDorczych, które ma­
ją  wybrać delegatów. Pisma te podajemy tu do 
wiadomości publicznej, a następnie ogłosimy listę 
słt/ wateli, których komitet centralny przedwybor­
czy zawezwał do zawiązania komitbtów powiato­
wych przedwyborczych oraz odezwę komitetu 
centralnego do prezydentów miast.

Odezwa komitetu opiewa:
Koło sejmowe zebrane we Lwowie w paździer­

niku 1882 r podczas zeszłorocznej sesyi sejmo­
wej wyznaczyło dla przeprowadzenia wyborów do 
Sejmu, odpowiednich doLru kraju, komitet cen­
tralny przedwyborczy rozdzielony na dwa oddzia­
ły . jeden oddział dla zachodniej części Galicyi 
wraz z W. Ks. Krakowskiem z siedzibą w Kra­
kowie, drugi oddział dla wschodniej części Gali- 
cyi z siedzibą we Lwowie. Do uddziału komitetu 
centralnego dla zachodniej części kraju wybrało 
Koło sejmowe pp. br. Józefa Bauma, Leona Chrza 
nowskiego, hr. Józefa Męcińskiego, dr. Jozefa 
Oettingera, hr. Mieczysława Boya, ks. dr. Józefa 
Pelczara, hr Artura Potockiego, dr. Jana Spła- 
wińskiego, dr. Ferdynanda Weigla, hr. Henryka 
Wodzickiego. Zastępcami członków komitetu wy­
brano pp. Atanazego Benoego, Marcelego Jawor­
nickiego, Alfreda Miliewskiego, hr. Stanisława 
Tarnowskiego, ks. Walczyńskiego.

Wybrani zastępcami, w takim tylko razie mają 
być powołani do komitetu, gdyby który z oby­
wateli wyoranych członkami komitetu, m e  przy­
jął wyboru, lub też dla przeszkód trwałych nie 
mógł wcale w komitecie zasiadać.

W oz-yscy wybran członkami komitetu central­
nego przedwyborczego dla zach. cząśei kraju wy­
bór przyjęli i na posiedzeniu 26 listopada r. z. 
ukonstytuowali się, wybierając przewodniczącym 
komitetu br. Józefa Bauma, .zastępcą przewodni­
czącego hr. Henryka Wodzickiego, a referentem 
komitetu p. Leona Chrzanowskiego.

W myśl instrukcyi uchwalonej przez Koło sej­
mowe dla komitetu centralnego przedwyborezegu 
postanowił komitet centralny dla zach. części Ga­
licy i wraz z W. Ks. Krakowskiem na posiedzeniu 
5 lutego zawezwać prezesów rad powiatowych i 
wpływowych w powiecie obywateli, aby w ka­
żdym powiecie zawiązali komitet powiatowy przed- 
wynorczy. Po utworzeniu się i ukonstytuowaniu 
komitetów powiatowych przedwyborczych we wszy­
stkich powiatach z,aehudniej części kra|u i zawia­
domieniu o tern komitetu centralnego pierwszą 
czynnością każdego komitetu poWiatoWego przed­
wyborczego będzie wybranie swego delegata a to 
przed 10 marca br. Delegaci wszystkich komite­
tów powiatowych zach. części kraju zgromadzeni 
w Krakowie w dniu wyznaczonym przez komitet 
centralny, wybiorą jeszcze pięciu członków do te­
goż komitetu centralnego. Następnie komitet po­
wiatowy przedwyborczy zajmie się wyłącznie przy­
gotowaniami w s w ym  powiecie do przeprowadze­
nia wyboru posła narodow ego, aobru kraju odpo­
wiedniego z k u r y  i m  n i ej s z e j p u s  i a d ł o ś c i  
tj. z g m i n  w i e j s k i c h  i m i a s t e c z e k  p rz y ­

ł ą c z o n y c h  do  t e j  k u r y  i. W tym celu urzą­
dzi komitet powiatowy przedwyborczy podkomi­
tety miejscowe w swoim powiocie, o ile będzie 
uważał to potrzebnem do przeprowadzenia pierw­
szej a bardzo ważnej czynności wyborczej w okrę­
gach wyborczych wiejskich tj. wyboru w y b o r ­
c ó w  p r z e z  p r a w y b o r e ó w .

Co do przygotowania wyborów z k u r y i  w i ę k ­
s z e j  w ł a s n o ś c i ,  komitet centralny przedwy­
borczy dla zach. części Galicyi i W. Ks. Krakow­
skiego ograniczy się tylko na zwołaniu w właści­
wym czasie w każdym okręgu wyborczym ogól­
nego zgromadzenia wyboreów. aby wybrali komi­
tet okręgowy przedwyborczy, mający kierować 
przygotowań' mi do wyboru posłów z ich okręgu.

Co do przygotowania wyborów z kuryi miast, 
komitet centralny przedwyborczy ograniczy się 
także tylko na zaproszeniu prezydenta każdego 
z tych miast, które wybierają oddzielnie posła, 
aby w wiaściwym czasie zwołał ogoine zgroma­
dzenie wyborców w mieście, w celu, iżby wy­
brali komitet przedwyborczy miejski dla kierowa­
nia czynnościami przedwyborczem* w tern mie­
ście.

Przed wyborami z kuryi większej własności, 
komitet centralny przedwyborczy dla zach, części 
kraju przedłoży zgromadzeniom wyborców listę 
tycb obywateli, których zasiaJanie w Sejmie uwa­
żać będzie za bardzo użyteczne dla kraju, a kto- 
rzyby nie zostali wybrani z kuryi mniejszej po­
siadłości i z kuryi miast.

Takie zasady organizacyi przedwyborczej odpo­
wiadające instrukcyi uchwalonej przez Koło sej­
mowe w październiku r. z. a zgodne z postępo­
waniem komitetu centralnego dla zach. części Ga­
licyi i Krakowa przy wszystkich dawniejszych wy­
borach do Sejmu i do Rady państwa, ułożył ten­
że komitet na swem dzisiejszem posiedzeniu.

W Krakowie 5 lutego 1888.
Przewodniczący: Józef Baum. Członkowie ko­

mitetu : Leon Chrzanowski, Józef Męciński, L r .  
Józef Oettinger, Dr. Józef Pelczar, A r tm  Po­
tocki, Jan  Spławiński, L r . Ferdynand Weigel, 
Henryk W d z ie l i

Wezwanie do obywateli, mających się zająć 
organizacyą komitetów przedwyborczych, opiewa 
jak następuje:

Wielmożny Panie!
Z odezw Komitetu naszego ogłoszonych w dzien­

nikach, wiadomo W Panu, że komitet centralny 
przedwyborczy ustanowiony i wybrany przez 
Koło sejmowe dla przeprowadzenia wyborów do 
Sejmu w okręgach wyborczych zachodniej części 
Galicji i W. Ks. Krakowskiem ukonstytuował się 
26 listopada r. z. z siedzibą w Krakowie, czyn­
ności swoje rozpoczął i ogłosił załączoną odezwę 
z 5 lutego r. b zasady organizacyi przedwybor­
czej, ułożone zgodnie i instrulicyą uchwaloną 
przez Koło sejmowe dla centralnego komitetu 
przedwyborczego.

Odpowiednio tym zasadom, utworzonym być 
ma w każdym powiecie oddzielny komitet po- 
WiatoWy, a komitet centralny zapraszi prezesa 
rady portfelowej i kilku obywateli zamieszkałych 
w powiecie i óbznajomioaych z stosunkami miej- 
scuWemi. aby zajęli się zawiązaniem tegoż komi­
tetu powiatowego przedwyborczego. A mianowi­
cie zaprasza komitet centralny WPana, tudzież 
W W PP... abyście raczy ii zająć się zaw ijaniem  
komitetu przedwyborczego w powiecie

Ulając Twojej gorliwości obywateisLiej, komi­
tet ma nadzieję, iż się podejmiesz szanowny Pa­
nie t >go trudnego zadania wraz z wyżej wspo-

mnionymi szanownymi obywatelami. Uprasza ko­
mitet centralny, abyście Panowie powołani do 
zawiązania komitetu, stanowili sami jego zawią­
zek, a porozumiawszy się z innymi obywatelami 
mającymi wpływ w powiecie,' utworzyli komitet 
z takiej liczby członków, jaką za stosowną 
uznacie.

Komitet centralny sądzi, że przy tworzeniu 
komitetu powiatowego zważać należy, aby w skład 
jego wszedł reprezentant lub reprezentanci tych 
właścicieli ziemskich tabularnych, którzy opłaca­
jąc niżej stu złr. rocznie w podatkach bezpośre­
dnich, są aaliezeni przez ustawę do ciała wybor­
czego małych posiadłości, to jest gmin wiejskich. 
Siedzibą komitetu powiatowego powinna być sto­
lica powiatu; od tej reguły z ważnych tylko po­
wodów możnaby czynić wyjątek.

0  utworzeniu się i ukonstytuowaniu komitetu 
powiatowego, o którego zawiązanie W W PP upra­
szamy, bądz Pan łaskaw zawiadomić wkrótce 
komitet centralny. Po utworzeniu się i ukonsty­
tuowaniu komitetu przedwyborczego powiatowego 
i zawiadomieniu o tesżf' komitetu centralnego, 
pierwszą czynnością komitetu powiatowego przed­
wyborczego będzie wybranie jednego delegata, 
przed 10 marca, gdyż wszyscy delegaci komite­
tów powiatowych zachodniej części kraju, zgro­
madzeni w Krakowie między 10 a 18 marca, 
w dniu wyznaczonym przez komitet centralny, 
wybiorą jeszcze pięciu członków do tegoż komi­
tetu centralnego. Następnie komitet powiatowy 
przedwyborczy zajmie się w y ł ą c z n i e  przygo­
towaniami w swym puwiecie do przeprowadzenia 
wyboru posła narodowego, dobru kraju odpo­
wiedniego z k u r y i  m n i e j s z y c h  p o s i a ­
d ł o ś c i  tj. gmin wiejskich i miasteczek przyłą­
czonych do tych kuryj. W tym celu komitet 
powiatowy przedwyborczy utworzy w swoim po­
wiecie podkomitety miejscowe, o ile będzie uwa­
żał to potrzebnem do przeprowadzenia pierwszej 
a bardzo ważnej czynności wyborczej w okręgach 
wyborczych wiejskich, t. j. w y b o r u  w y b o r ­
c ó w  p r z e z  p r a w y b o r e ó w .  Będzie to za­
pewne arugie zadanie komitetu powiatowego po 
jego zawiązaniu; ale komitet centralny dlatego 
zwraca już dzisiaj uwagę szanownego Pana na 
to zadanie komitetu powiatowego, bo należy je 
mieć na oku teraz przy iego zae iązaniu, gdyż 
może wpływać na skład komitetu powiatowego.

Komitet centralny ufa, że Ty WPanie i sza­
nowni obywatele, których uprasza do zawiązania 
komitetu wyborczego w powiecie... 
i wziącia udziału w j*go «zyunościacb, raczycie 
podjąć się te' pracy, zważając na dobro kraju, 
spełniać ją będziecie z gorliwością i energią, 
która Was odznacza.

W Krakowie, 5 lutego 1883 r.
W imieniu Komitetu centralnego przedwybor-

Prezes komitetu. 
Józef Baum

Referent komitetu, 
Leon Chrzanowski.
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Wzorowe gospodarstwa włościańskie,

J jw ó w ,  4 lut ;go.
(Dokończenie).

Najdroższym sposobem założenia wzorowego 
gospodarstwa włościańskiego, byłoby zakupywanie 
gruntów, urządzenie i wydziarżawienie ich wło­
si tanem, którzyby poddali się warunkom i wska­
zówkom. N^Junięj takich wzorówek w kraju po­

wstać może dla braku funduszów, lecz powstać 
powinny gdzieniegdzie dla przykładu, którego na­
śladowanie jest niezawodne, a przyczyniając się 
do dobrobytu ludności, podniesie siły finansowe 
państwa i kraju. Ofiarność grosza publicznego 
w tym razie niewielka — choć nakład ze wszy­
stkich sposobów największy, bo ziemia to kapitał, 
a za pewnik przyjąć należy, że po latach i po 
wypełnieniu zadania, fundusz ten publiczny do 
wkładu swego łatwo powrócić może.

Ostatnim wreszcie, dziś pod pióro nasuwają­
cym się sposobem zakładania wzorówek, jest za- 
dzierżawienie gruntów sierocińskich lub podupa­
dłych włościan, urządzenie tych gospodarstw i 
oddzierżawianie ich takim, którzy nic własnego 
nie posiadają, a na stopie wzorowej gospodarstwa 
te utrzymać zobowiążą się.

Nie przesądzamy, który z tych sposobów naj­
lepszy , czy od każdego z nich nie ma już od­
powiedniejszego; każdy zależnym być musi od 
okoliczności i stosunków tej miejscowości, w któ­
rej ma Dyć zastosowanym, lecz wszystkie dążą 
do jednego celu, to jest do podniesienia gospo­
darstw włościańskich, do podniesienia hodowli 
bydła w kraju. Bez tych ulepszeń w gospodar­
stwach mniejszej v łasności i bez postawienia ich 
na odpowiedniej stopie, nie może być mowy o 
podniesieniu hodowli bydła — poprawieniu któ­
rego racyonalnemu i stanowczemu, nie pomogą 
ani rasy dobierane, ani buhaje bezpłatne, jeśli 
to bydło nie będzie należycie i dobrze żywione; 
włościanie zaś nasi obsiewając całą swą rolę tylko 
zbożem ziarnistem i kartoflami, przeznaczają dla 
bydła — słomę, żywiąc to bydło o tyle tylko, 
żeby żyło.

Ogólnej zasady co do urządzenia takich wzo­
rowych gospodarstw włościańskich postawić nie 
można, zależeć one muszą także od wielu okoli­
czności, często bardzo, różnych między sobą; 
miejscowość, rodzaj gleby, rozciągłość roli, stan 
gospodarstwa i t. d., wpływać muszą na plan 
organizacyjny każdej niemal z osobna "wzorówki, 
z których każda powinna być tak urządzoną, że­
by plony i dochody wystarczyły na wyżywienie 
rodziny i opłaty ciężarów, przy wzorowem utrzy­
maniu bydła w odpowiedniej ilości. Dla zoryen- 
towania się jednak w tym projekcie, — i w uzu­
pełnieniu niejako sprawozdania — przedstawia­
my plan organizacyjny wzorówki na dziewię­
ciu morgach włościańskich urządzić się mającej, 
przypuszczając, że z danego k? wałka cztery mor­
gi użyć będzie można pod buraki pastewne, a re­
sztę roli przyjmując w gorszej jakości z płytką 
warstwą urodzajną, ulepszoną staranniejszem go­
spodarstwem, ilością, oraz jakością nawozu. Za­
prowadzamy tu dwa płodozmiany, jeden (A) na 
czterech morgach z czteroletnim, drugi (B) na 
pięciu morgach z siedmioletnim okresem; nastę­
pstwo roślin byłoby:

W płodozmianie fA): 1 Buraki pastewne na 
nawozie, 2 jęczmień, 3 konicz, 4 pszenica. — 
W płodozmianie B ): 1 mieszanka na nawozie, 2 
żyto, 3 groch, 4 kartofle i kukurudza zielona — 
półgnój. 5 jęczmień, 6 konicz, 7 owies. Obsiew 
roczny wynosiłby: pszenicy mórg 1, buraków 1, 
jęczmienia mórg 1 sążni 1142, koniczu mórg 1 
sążni 1142. żyta sążni 1142, owsa i mięszanki 
po 1142 sążni, kartufL 800 sążni, kukurudzy na 
zielono 342 sążn.r„ grochu 577 sąż., wyki 571 są­
żni, razem morg 9.

Z tak obsianych dziewięciu morgów roli, zbiór 
paszy zredukowanej na wartość siana, wynosiłby 
rocznie:

pszenica da słomy 30 ctn. w wart. siana 1 etn. 
buraków 250 korcy 500 r „ 166 „
jęczmień da słomy 35 „ „ 23
konicz da paszy 100 korcy „ 100
żyto da słomy 30 ctn. „ 10 „
owies da słomy 20 „ „ 10 „
mieszanka da paszy 40 „ |  40 „
kukurudza „ 10 „ .. 10 „
Sro,ch ,  10 „ r 5 „
wyka da słomy 10 „ . 5
do tego spaść się mający owies 12 ctn. 30 „
poślady i średnizny, szczeg. jęczmienia 15 
wartość liści buraczanych najmniej 10
pożywienie na ścierniach przez 3 mies. 75 „
Razem paszy obliczonej na wartość siana 511 ctn.

Jedna sztuka dorosłego bydlęcia średniej wiel­
kości potrzebuje paszy w wartości siana, stoso­
wnie złożonej, 85 ctn. rocznie; utrzymując tu 
zatem rosłego bydła sztuk pięć, nie "tylko wy­
starczymy dobrą karmą, lecz dostateczną ilością 
słomy na podściółkę sprodukujemy dostatek na­
wozu, a utrzymując nim rolę w należytej odżyw­
czej sile, możemy metylko preliminowanego, lecz 
i wyższego plonu w paszy i ziarnie się spo­
dziewać.

Tak urządzone i utrzymane dziewięcio-morgo- 
we gospodarstwo włości ińskie, da nam w plonach: 
pszenica da ziarna 6 korcy, żyto 6 korcy, jęcz­
mień 15 korcy, groch 2 korce, kartofle dadzą 30 
korcy.

Prócz tego będziemy mieli także od trzech 
krów do 4380 litrów, boć od 1 sztuki, odpowie­
dnio żywionej, 4 litry dziennie w przecięciu spo- 
dz:ewać się można. Byłoby zatem do spożycia 
codziennie: pszenicy kwart 2 1 , żyta kwart 2 T, 
jęczmienia kwart 5'3, grochu kwart 0 -7, kartofli 
kwart 10-6 i mleka litrów 12. — Jest tc razem 
wzięte więcej, niż potrzeba na dobre wyżywienie 
rodziny z pięciu członków złożonej; ująć można 
jęczmienia i mleka do spieniężenia, a mianowicie 
jęczmienia 5 korcy rocznie i mleka siedm litrów 
dziennie czyli 2555 litrów rocznie. Wzoiówka 
więc nasza, zawsze mówimy dziewięcio-morgowa, 
oprócz dostatecznego wyżywienia da jeszcze do­
chodu : za 2555 litrów mleka przeciętnie po 4 
cnt. 102 złr. 20 cn t*  za 5 korcy jęczmienia 25 
złi., za jedną, corocznie wybrakowaną krowę 120 
złr., za jałówkę jednoroczną 60 złr., za cielę 14- 
duiowe 8 złr., — razem 315 złr. 20 cnt.

Gdybyśmy przyjęli, że grunt ten jest zadzier- 
żawiony i przyjęli już jako maksymalny czynsz 
z morga gruntu wraz procentem od wartości bu­
dynków po złr. 15, to za morgów 9, strącając z 
powyższej podanej kwoty dochodu 135 złr. jako 
czynsz dzierżawny, zatrzymamy jeszcze gotowego 
grosza rocznie 180 złr. 20 ct., która to kwota 
aż nadto będzie wystarczającą na pokrycie cię­
żarów podatkowych i odzienie naszej rodziny.

Na koszta robocizny nic liczyć nie powinniś­
my, albowiem rodzina z pięciu członków złożona 
nie jest nawet w stanie zapełnić całego roku przy 
obrobieniu takiej wzorówki, przeciwnie, należa­
łoby przypuszczać i brać w rachunek pewien do­
chód z ubocznego jeszcze zarobku — co jednak 
pomijamy , przypuszczeń nie biorąc w rachunek 
ścisły.

Nie wspominamy tu także o najmie sprzążaj- 
nym , dążąc stanowczo do tego, by raz już na­
kłonić i przekonać włościan naszych, że robota 
koło roli krowami żadnego im uszczerbku, a nie­
zaprzeczone korzyści przynieść może. Trzymając 
na dziewięciu morgach osobny inwentarz robo­
czy, traci się bardzo wiele, bo tenże absorbuje 
dużo i bardzo dobrej karmy, nie zw raca jąc  jej

+
Józef Szujski.

Prawdziwą i rzewną boleścią przejęci bierzemy 
a pióro, aoy w kilku słowach uczcić pamięć 
złowieka, który, ustępując z pula walki i trudów, 
inosi ze sobą do grobu głęboki żal całego spo- 
eczeństwa polskiego. Od dłuższego już czasu 
ibiegały wieści o ciężkiej chorobie znakomitego 
listoryka i rozchodząc się głuchem echem po 
:ałym obszarze ziem polskich, budziły jak naj- 
ywsze u wszystkich współczucie. Ta jednomyśl- 
ta sympaiya, jaką otaczano cierpiącego, ta tro- 
ikliwość o jego zdrowie u bliższych i dalszych,
1 przyjaciół politycznych zmarłego i przeciwni- 
tów, to najlepszy dowód, jak wielką stratę dla 
larodu pokrywa dziś ta świeża mogiła. Ozem 
lobie zdobył zmarły tę rozgłośną sławę i to po­
wszechne uznanie w społeczeństwieV Odpowiedź 
liełatwa. Natura tak bogatu wyposażona, zdeność 
n tylu rozmaitych objawiająca się kierunkach, 
lutęga piorą i słowa, co zapalała tyle razy naj­
zimniejsze rozumy, a nawet wbrew woli pory­
wała za sobą, głęboka erudycya, zadziwiająca za- 
ówno obszarem wiedzy jak 1 gruntownością, mu- 
..ały poruszyć wszystkie warstwy społeczeństwa, 
1 olśniewając je potęgą myśli i wdziękiem lormy 
iłożyły się na len zaszczytny w.eniec siawy, 
aóry dziś opromienia takim blaskiem zgasłego 
jrzedwcześnie dla kraju i rodziny pracownika. 
4 jednak w tym długim szeregu zasług i cnót 
ibjwatelskich ś. p. Józefa Szujskiego, które wraz 
1 żalem narodu towarzyszą jego zwłokom na miej­
sce wiecznego spoczynku, jest jeszcze jedna, la 
;o spaja to wszystko w jednę wspaniałą, harmo- 
Ujni, całość, ta co najświetniejszą może aureolą 
jpromlenia jego postać — miłość ojczyzny i praca 
dla społeczeństwa polskiego. Jaką ona była w

szczegółach? Nie dziś miejsce rozwodzić się nad 
tern, to pewna jednak, że imię ś. p. Józefa Szuj­
skiego świeciło od lat dwudziestu przeszło Da 
sztandarze wszystkich prac narodowych, zespoliło 
się ze wszystkiemi narodowemi usiłowaniami, a 
dla wielu z nich było hasłem prowadzącem do 
boju i do zwycięstwa. To była właściwa podsta­
wa jego znaczeni w narodzie, to Dyło źródłem 
tego szacunku, jakim go otaczały wszystkie stron­
nictwa, to sprawiało, że nawet ci, co się z nim 
nie zgadzali w kwestyach politycznych, uznawali 
zawsze wielkość celu, do którego dążył i czystość 
pobudek, z których działanie jego płynęło. Jakie 
ono było pod względem politycznym? nie naszą 
rzeczą roztrząsać. Dziś nad świeżą mogiłą po­
winny umilknąć stronnicze spory, a duch ludzki, 
tak skwapliwy w wyszukiwaniu ujemnych rysów 
charakteru mech się zwróci raczej ku t}m zasłu­
gom, które stanowią najistotniejszą treść życia 
i czynów zmarłego. Pole to tak rozległe i praca 
tak obszernych wymagająca studyów, że wspo­
mnienie, jakie podajemy, wskazówką zaledwie 
w tym względzie nazwać się może. Życie ś. p. 
Józeia Szujskiego łączy się bowiem tak ściśle 
z historyą nietylko Galicyi, lecz śmiało rzec mo­
żna, całego obszaru ziem polskich w latach osta­
tnich, że od przyszłego biografa trzeba wymagać 
obok charakterystyki zmarłego, także wyczerpu­
jących studyów nad stanem społeczeństwa, któ­
rego cele i "usiłowania, ofiary i złudzenia całem 
jestestwem swojem zmarły podzielał. Zanim taka 
praca się pojawi, niech tych kilka szczegółów 
pobieżnem piórem skreślonych wystarczy dla 
tych, którzy ceniąc w zmarłym zdolność, pracę 
i zasługę około dobra publicznego, nie znau 
jego życia i wszechbtronnej działalności literackiej.

S. p. Józei Szujski urodził się w Tarnowie 
16 czerwca r. 1835 i tam pobierał pierwszo 
nauki; siódmą i ósmą klasę gimnazyalną skończył 
w Krakowie w gimn. św. Anny, zkąd wyszedł 
w r. 1854, a zapisawszy się na uniwersytet Ja­

gielloński, początkowu na prawny, na­
stępnie na filozoficzny, opuścił wszechnicę w r. 
1858 i osiadł w Kurdwanowfe pod Krakowem. 
W kołach najbliższych miał o d  jug wtedy srawę 
ustaloną. Profesorowie w szkołauh znali go, jaao 
ucznia, odznaczającego się niepospolitymi zdol­
nościami, koledzy podziwiali w nim objawiający 
się wcześnie talent poetyczny, a wnet i szersza 
publiczność mogła ocenić pierwsze próby jego 
natchnienia. Ukazały się one w wychodzącym 
podtenczas we Lwowie „Dzienniku literackim", 
który skupiał około siebie całe grofio młodych 
pisarzy. Były to próby poetyczne, (ustępy z tra- 
gedyi „Samuel Zborowski", poemat „Tajemnica 
śmierci hetmańskiej", drobniejsze utwory lirycz­
nej treści, po których nastąpiła nareszcie „Hal­
szka z Ostroga", drukowana w dodatku do Czasu 
z r. 1859. Powodzenie, jakiego doznały te pier­
wszo utwory — „Halszkę" tłómaczono na język 
czeski i przedstawiano w Pradze — zachęciło au­
tora do dalszych prac w tym kierunku. Oddany 
wyłącznie prawie poezyi dramatycznej, ogłosił 
on dopiero w r. 1861 pierwszą ważniejszą pracę 
swoją prozą, pod ty t.: „Portrety przez Nie-Van- 
Dycka", gdzie w obrazkach skreślonych z dowci­
pem i werwą krytykuje ostro ówczesne stosunki 
galicyjskie, nawołując do poprawy, jakfyj w prze­
czuciu tych ciężkich kolei, przez któro niebawnie 
naród miał przechodzić. Tu, na r. 1861, za­
myka się właściwie okres poetycznej działalno­
ści ś. p. Szujskiego, kulminacyjnym punktem 
tej epoki jest iragedya „Wallas", osnuta na tle 
dziejów szkockich, pociągająca treścią zarówno 
jak świetnym stylem, podczas gdy rozprawy dro­
bne hisoryczne; ogłaszane w czasopiśmie „Nie­
wiasta", redagowanem przez K. Turowskiego, 
zapowiadają już nowy, najwłaściwszy dla zdol- 
aości autora kierunek.

Zwolna przenosi się ś. p. J. Szujski na pole 
historycznych badań; nie było ono oDcem dla 
niego. Jako poeta szukał treści do swoich utwo­

rów w dziejach ojczystych i obcych, a chociaż 
pociegsLy go zawsze najdramatyczniejsze chwile i 
nąjtragićżniejszo postacie, to następstwo dramatów 
i ich chronologiczny związek każą się domyślać, 
że autor metodycznie studyował historyą nie bez 
pewnych planów na przyszłość. Na tle" XVI w. 
powstał „Samuel Zborowski" i „Halszka z Ostro­
ga"; „Hieronim Radziejowski" poprzedził „Jerze­
go Lubomirskiego"; „Wallas" zetknął się z tłu­
maczeniom Szekspirowego „Ryszarda III". Autor 
pracował widocznie źródłowo nad historyą ojczy­
stą , przygotowując materyały do „Dziejów pol­
ski", a to co przemawiało szczególniej do jego 
wyobraźni poetycznej przyoblekał w poważną sza­
tę traeedyi i rzucał od razu na papier. Nareszcie 
dojrzała w głębi duszy jego myśl wielkiej donio­
słości: postanowił napisać historyą Polski dla mło­
dzieży. Nie wiemy, czy można było wtedy przed­
sięwziąć coś bardziej pożytecznego dla kraju 
i narodu, i Historyografia nasza w smutnem znaj­
dowała się stanie. Nie jakoby brakowało ludzi, 
którzy czas, pracę i zdolności niepospolite poświę­
cali żmudnemu badaniu dziejów ojczystych, lecz 
z powodu nieszczęśliwych stosunków, wśród ja­
kich badanie to się odbywało. Pierwsze miejsce 
pomiędzy historykami ówczesnymi zajmował je ­
szcze zawsze Lelewel ( f  1861). Ale starzec, po­
chylony nad grobem, odcięty od archiwów i bi­
bliotek krajowych, łamiący się ciężko z losem i 
wyzyskiwany przez zagranicznych księgarzy, nie 
był już zdolny do pracy obejmującej całość dzie­
jów polskich, a odpowiadające; wymaganiom now­
szej krytyki historycznej. Brakowało mu przy tein 
tego ujmującego wnz1ęku w przedstawieniu su­
chych faktów historycznych, który bądź co bądź 
jest niezbędnym tam, gdzie autor ma przemawiać 
do szerszego koła czytelników, nieoddających się 
specyalnie nauce. W kraiu oylo pozornie lepiej. 
August Bielowski wydał „Wstęp krytyczny" i 
przygotowywał materyały do źródłowych swoich 
publikacyj; Szajnocha kreślił poetycznym stylem

nieocenione swoje „Szkine", Julian Bartoszewicz 
zasilał czasopisma warszawskie drobnemi pracami 
historycznemi, pracowali niemniej gorliwie i inni. 
ale wszystkim tym pisarzom brakowało, obok nie­
zaprzeczonych zasług i zdolności, fachowego wy­
kształcenia i szkoły historycznej. Byli to po wię­
kszej części autodydakci, obdarzeni najlepszemi 
chęciami, miłujący gorąco ojczyznę, przejęci wznio­
słym celem swego powołania, ludzie sumiennej 
pracy, żelaznej wytrwałości, pełni poświęcenia i 
zapału, ale przytem łamiący się z olbrzymiemi 
trudnościami na każdym kroku, walczący często 
z niedostatkiem, skrępowani najrozmaitszemi wzglę­
dami i wskutek tego niemogący zaprządz się do 
takiej pracy, jaką było napisanie całej „Hisforyi 
polskiej". Niebiakło wprawdzie i pod tym wzglę­
dem chwalebnych usiłowań. Zaczął pisać „Rys 
dziejów narodu polskiego" H. Schmitt, lecz prze­
rwał pracę nieukończywszy nawet epoki Piastow­
skiej. z nielepszym skutkiem pracował w tym sa­
mym kierunku Jędrzej Moraczewski, pracy nie 
wykończył, a to co drukiem ogłosił, nieodpowia- 
da pod żadnym względem wymaganiom nauko­
wym kunsztu dziejopisarskieeo Byliśmy więc 
przed rokiem 1861 ograniczeni na „Wieczory pod 
lipą" Siemieńskiego, na króciuchną historyą Le­
lewela i na przerobienie Wagi, innych mniej zna- 
nycn 1 mniej pożytecznych nie licząc. Tymczasem 
potrzeba książki, obejmującej całość dziejów pol­
skich dawała się uczuć coraz gwałtowniej. Na­
ród zaczynał się budzić z długiego letargu, mło­
dzież garnęła się do nauki, w Galicyi era kon­
stytucyjna zdawała się sprzyjać nowemu rozwojo­
wi żywiołu polskiego, życie polityczne, do któ­
rego zostaliśmy powołani, wymagało ludzi wy­
kształconych wszechstronnie i obznajomionych 
dokładnie z przeszłością narodu. W takiej to chwili 
wystąpił ś. p. Józef Szujski i w ciągu lat czte­
rech (1862— 1866) wydał cztero - tomowe dzieło 
swoje, zawierające całą historyą Polski, z znaczą­
cą dewizą: „Wszystko nam dałeś, co dać mogłeś
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w należytym stosunku ; trzymanie koni przy tak 
małych gospodarstwach tam tylko może być wska- 
zanem i odpowiedniem, gdzie jest zarobek stały 
i pewny tak i, by konie utrzymanie swoje opła­
ciły i przyniosły jeszcze nadwyżkę zarobku.

Dla uzupełnienia projektu naszego, o dwóch je­
szcze punktach wspomnieć nam należy: Kto ka­
żdą wzorówką kierować będzie? — Jakie wkła­
dy okazać się mają niezbędne?

Na pierwsze pytanie łatwa odpowiedź : — Kto 
da fundusze, dysponować niemi będzie, a me 
trudno przyjdzie znaleźć chętnych obywateli w 
kraju , którzy podejmą się wykonania tej myśli 
i praca ich nie będzie wcale zbyt uciążliwą; To­
warzystwom zaś gospodarskim, główny kierunek, 
nadzór i zatwierdzenie planów organizacyjnych 
koniecznie oddane być powinny; one funduszami 
subwencyjnemi dysponują, im więc nieodzownie 
i ten zarząd w pierwszym rzędzie powierzony 
być musi, a Rady oddziałów i Towarzystwa o- 
kręgowe, byłyby naturalnymi wykonawcami 
szafarzami subwencyj , oraz wszelkich na wzo 
rówki zdobytych lub zebranych funduszów.

Do drugiego pytania niezbędne są cyfry, lecz 
ani szczegółów, ani dokładności nikt w tak ogól­
nikowym zarysie żądać nie może; przy każdym 
planie organizacyjnym, osobny kosztorys okaże 
się niezbędnym, — wszystkie zajść mogące oko­
liczności, przeszkody lub ulgi, nie powinny być 
tutaj uwzględnione, tak, jak z góry przewidziane 
być nie mogą — o pobieżny więc pogląd tylko 
teraz się rozchodzi. Podaliśmy powyżej cztery 
sposoby posłużyć mogące do tworzenia wzorowych 
gospodarstw włościańskich w k ra ju ; każdy z nich 
dość różniąc się od drugiego, różnych też wkła 
dów wymagać musi.

Na urządzenie gospodarstwa włościanina zgła­
szającego się dobrowolnie o pomoc, liczyć trzeba 
od złr. 500 do złr. 1000, a sądzimy, że nigdy, 
lub bardzo mało gdzie więcej wydać wypadnie. 
Kosztorys takiej wzorówki, oprzeć się musi w 
każdym pojedynczym wypadku na danych miej­
scowych warunkach.

Przy ofiarności pojedynczych obywateli w kraju, 
którąśmy wzięli jako drugą podstawę do możli­
wego urządzenia wzorówek, przyjmijmy wkłady 
potrzebne na złr. 1000 do 2000. Z góry jednak 
powiedzmy, że bez centa wydatku z funduszów 
publicznych obejść się będzie m ożna, jeśli wła­
ściciel obszaru sam swój grunt — na włościań­
ski zamieniony — zabuduje, doda potrzebne in­
wentarze, gospodarstwo wzorowe na nim urządzi 
i całość odda włościaninowi za czynsz przystęp­
ny, a wartości rzeczywistej odpowiedni. Przewi­
dywać jednak trzeba, że więcej się także znaj­
dzie takich obywateli, którzy chcąc przykładem 
służyć tej dobrej sprawie, sam grunt tylko za 
mierny czynsz powierzą; jedni może z dodatkiem 
drzewa na budynki, lub z częścią inwentarzy — 
lecz inni bez żadnych zgoła dodatków; fundusze 
zatem preliminować trzeba, a sądzimy, że w po­
danych tu kwotach zamknąć się można.

O ile grunta włościańskie, sprzedawane przy­
musowo, za bezcen najczęściej są do nabycia —
0 tyle z wolnej ręki wystawione na sprzedaż, 
w wielu już okolicach do nadmiernie wysokich 
cen dochodzą. Zakładając wzorówkę na gruncie 
własnym za fundusze publiczne kupionym, na sa­
mo zuKupno tych dziewięciu morgów do 1800 
złr. preliminować m usimy; a że sprzedawane 
gospodarstwo pewaie zavysze gorszem będzie od 
innego, często bez buaj nków i uwentarzy, więc
1 dalszych wkładów wyższą potrzebę przypuszcza­
jąc, podać należy spodziewane wydatki na złr. 
2.500 do złr. 4.000. Jak wspomnieliśmy wyżej, 
wkład tu uczyniony będzie pożyczką tylko, nawet 
nie bezprocentową, bo kapitalik ten posłużywszy 
sprawie naszej, bez trudu, po pewnym przeciągu 
czasu, wycofanym być może — a czynsz, bez 
którego żadna wzorówka oddaną być niepowinna. 
prawie cały ten  fundusz należycie oprocentuje.

Ostatni podany przez nas pposób, polegający 
na zadzierżawieniu gruntów sierocińskich lub 
opuszczonych, pod wzorowe gospodarstwa wło­
ściańskie, nie będzie się wiele lub wcale różnił 
w nakładach, od pierszego; tutaj pewnie to sa­
mo co i tam zastaniemy, tak samo przewidując 
złe i dobre strony, trudniejsze lub łatwiejsze wa­
runki, tak samo jak przy gospodarstwie włościan 
właścicieli wzorówek — tu także na wkłady od 
złr. 500 do złr. 1.0U0, przygotowanym być należy.

Powyższe sprawozdanie Komisyi, odczytane na 
Zgromadzeniu ogólnem w Jarosławiu uchwalono 
odesłać do Komitetu centralnego z usilną i go­
rącą prośbą, o popieranie tej myśli i o wyjedna­
nie niezbędnych na ten cel funduszów. Uchwa­

lono nadto punkt dodatkowy, a mianowicie by 
wzorówki takie prócz włościanom mogły także 
nauczycielom szkół ludowych być wydzierżawia­
ne. W końcu uchwalił oddział Łańeucko-Jaro- 
slawski przeznaczyć na cele wzorówek złr. 250 
subwencyi na rok 1883.

Obecny Da Zgromadzeniu Prezes Komitetu cen 
tralnego ks. Adam Sapieha, obiecał dołożyć sta­
rań, aby dyskusya nad całą sprawą mogła się 
odbyć na ^lerwszem ogólnem Zgromadzeniu De­
legatów we Lwowie.

Panie*1.— Jakkolwiek dzisiaj, po latach 15tu, kie­
dy na polu historyografii polskiej tak znaczny wi­
dzimy postęp. kiedy ogłoszono tyle źródeł nie­
znanych i tyle cennych a krytycznie opracowa­
nych monografii, dzieło ś. p. J. SzuisKiego wy­
dać się może pod niejednym względem przesta- 
rzalein, to jednak pewiedzieć trzeba, że na lepsze 
dotychczas nie zdobyliśmy się. I to niech posłu­
ży za miarę przy ocenianiu książki i jej autora. 
Wypowiadając to zdanie. nie twierdzimy wcale, 
jakoby ,. Dzieje Polski'* nie miały usterek. Sta­
ranny krytyk wskazałby ich dosyć. Jest pewna 
nierówność w przedstawieniu poszczególnych epok, 
znajdzie się tu i owdzie styl zaniedbany, chaoty­
czne nagromadzenie faktów bez należytej perspe­
ktywy. jednostronne ocenienie ludzi i zdarzeń 
wynikające z niedostatecznego rozczytania się 
w źródłach dotyczących, ale przytem wszystkiem 
jest myśl tak zacna i tak prawdziwie patryoty- 

V‘/.na, jest taka znajomość źródeł, oparta na za­
stosowaniu nowszej metody historycznej, tyle by­
strości w charakterystyce wybitnych osób, tyle 
ciepła tam, gdzie goręcej do serc młodych prze­
mówić wypadło, że książka ta pozostanie na dłu­
go jeszcze prawdziwą ozdobą historycznej litera­
tury polskiej. A ma ona i tę wielką niedość ce­
nioną. naszern zdaniem, zasługę, że wychowała 
pod względem historycznym całe pokolenie spo­
łeczeństwa naszego, że uczyło nas, dziś żyjących, 
zastanawiać się nad historyą kraju , szukać pra­
wdziwych przyczyn upadku naszego i z miłością 
w sercu, a gorżką prawdą na ustach sądzić tych, 
którzy ciężko zawinili wobec ojczyzny i poto­
mności. (0. d. n.)

Komsuoita „Nowsi Reformy".
Odessa, 4 lutego

Wiecie już z telegramów, że generał-guberna- 
Hurko wyjechał z Odessy do Petersburga. Wy­
jechał on duia 20 stycznia, wieczorem, o godzi­
nie 7 i pół, pociągiem kuryerskim, z całą rodzi­
ną. Na dworcu kolejowym, żegnających generała 
było bardzo wiele osób, z wyższych kół tutej 
szego towarzystwa. Razem z generałem Hurko 
wyjechali urzędnicy cywilni zarządzający biurem 
generał-gubernatora Korniłow, i urzędnik do 
szczególnych poruczeń Jankulijo. Zwykle urzę­
dnicy cywilni towarzyszą każdemu generał 
gubernatorowi, udającemu się do stoli cy 
Oprócz tego, wyjechał z generałem Hurko, szef 
okręgu odesskiego generał Nagłowskij i pułko­
wnik sztabowy Michajłow. — Do Odessy nie 
przybył jeszcze generał-major, hr. Rostowcew, 
mianowany szefem w 8-m korpusie armii. Znaj­
duje się on jeszcze w Petersburgu i powróci do 
Odessy razem z generałem Hurko, jeśli ostatni 
rzeczywiście powróci, Wznowiły się bowiem po­
głoski, które teraz uparcie krążą, że przyjęty 
w roku zeszłym w Radzie wojennej ewentualny 
podział korpusów i okręgów na cztery armie, ma 
być w tym roku przeprowadzony. Mówią, że 
przedewszystkiem znosić będą stopniowo istnie­
jące okręgi, zaczynając najprzód od charkowskie­
go. Okręg ten, w razie jego zwinięcia, będzie 
rozdzielony między sąsiednimi okręgami, jako to: 
moskiewskim, kijowskim i odeskim. W takim 
razie generał Hurko byłby naznaczonym główno- 
tomenderującym armią południową, której sztab 
główny byłby w Odessie. Przypuszczają drugą 
ewentualność, a mianowicie: że generał Hurko 
naznaczony będzie na generalnego-gubernatora 
do Wilna, na miejsce Tottlebena; leczącego się 
teraz we Francyi południowej, i którego zdrowie 
wcale się nie poprawia. Na generał-gubernatora 
do Odessy, wieści krążące teraz dość uparcie 
wymieniają hr. Ignatiewa.- Ewentualność ta może 
nastąpić wtedy, gdyby rzeczywiście gen Hurko, 
albo został głównokomenderującym tą lub inną 
armią, południową, lub zachodnią, lub gdyby 
zajął opróżnione miejsce w Wilnie po hr. Tottle- 
benie. Osobiście, generał Hurko, jak mi to do­
brze wiadomo, nie lubi Petersburga i całego 
wyższego towarzystwa petersburskiego; lubi pe­
wne odosobnienie, względny spokój, władzę bez 
ograniczeń, co na prowincyi jest jedynie możliwe 
i z tego powodu ma nadzieję, że za trzy tygo­
dnie wróci do Odessy, przynajmniej z lakiem 
usposobieniem jak wyjechał.

Niedawno jak donosił o tern OdessJcij Wiest- 
nik , wyjechało do Bułgaryi, 12-tu lekarzy wo-
ennych, w których liczbie bjło cztere«h itypen 

dystów akademii wojenno-medycznej; służba Ich 
w wojskach bułgarskich będzie zaliczoną jak 
gdyby odsłużyli stypendya w wojskach rosyjskich. 
Bułgarya w stosunku do Rosyi, jest tym tere­
nem podbitym i już ciągle podbitym przez po­
lityczny i ekonomiczny wpływ Rosyi. Ustalone 
obecnie ministeryum bułgarskie przez wyjście 
Wulkowicza, ministra spraw zewnętrznych i ob­
jęcie tych spraw przez Stoiłowa dostatecznie do­
wodzi, że wpływ rosyjski, reprezentowany przez 
generałów Sobolewa i Kaulbarsa, to jest przez 
ministrów spraw wewnętrznych i wojny, stanow­
czo przeważył. Pomiędzy tymi ministrami a 
Wulkowiczem zaszedł ostry spór o kierunek pro­
jektowanych dróg żelaznych, a spór ten odbił 
się na dwóch półurzędowych organach bułgar­
s k i e j  Roboty wydawanej przez Rosyankę Ana- 
stasię Gołowin i dziennik Bułgarski Grlas.) Obe­
cnie, znajdujący się w Bułgaryi, korespondent 
Nowoje W remia , nazwiskiem Mołcza. ow, stara 
się u rządu bułgarskiego o subwencyę w kwocie 
60.000 franków, dla wydawania organu urzędo 
we go, lub połurzędowego po rosyjsku.

Stojłow, obecny minister spraw zewnętrznych 
był prywatnym sekretarzem księcia Aleksandra 
od czasu objęcia przezeń tronu książęcego, Jest 
to człowiek młody, niejednokrotnie podający się 
na listę przy wyborach, albo do zgromadzenia 
narodowego, albo do tak zwanej: „Rady łzlerżs 
wnej“, to jest Rady państwa. Obecne ministe­
ryum bułgarskie, składające się z Sobolewa, Kaul­
barsa, Stoiłowa, Naczewicza, Teocharowa i Gre- 
kowa, stanowi gabinet zupełnie solidarny i po­
dległy wskazówkom Sobolewa.

Bułgarya jako teren podbijany przez kulturę 
rosyjską, musi, siłą rzeczy, wytworzyć w swojem 
łonie prąd reakcyjny przeciw ewentualnemu jej 
pochłonięciu i zamienieniu na gubernię bałkań­
ską. Prąd ten istnieje, ale skrzepnąć i uróść 
w znaczenie i siłę nie może jeszcze skutkiem 
licznych przyczyn, między któn mi ta jest bardzo 
ważną, że tacy oponenci, jak Cankow np. opie­
rają się na konstytucyi obecnie zamierzonej, lako 
na akcie sankeyonowanym p zez Rosje, podczas 
okupacyi i całego procesu wyzwolenia Rosyi. 
Prąd więc opozycyjny, w samej akcji opozycyj­
nej, opiera się na Rosyi, tak samo jak oportu­
nizm dzisiejszy, a raczej, jak ludzie teraźniej­
szego rządu opierają się także na Rosyi- Ostatni, 
świadomie lub nieświadomie, działają w tym du­
chu i w tym kierunku, by zrobić z księstwa gu­
bernię; pierwsi zaś wierzą jeszcze naiwnie w sło­
wiańską misyę Rosyi, jako misyę wyz 
„bezwozdmezdno**.

podajemy krótki zarys sprawy będącej przedmio­
tem obrad, głownie zaś projektu Barrera.

Artykuł 55 traktatu berlińskiego poruczył eu­
ropejskiej komisyi dunajowej wypracowanie regu­
laminów dla żeglugi, policyi rzecznej i nadzoru 
od Żelaznej Bramy do Gałaczu. W  tym celu ko- 
misya Dunajowa wybrała ściślejszy komitet, który 
się składał z reprezentantów Francyi, Włoch 
Austro-Węgier i która ułożyła projekt (A cant- 
project). W komisyi jednak , powstała przeciw 
projektowi temu silna opozycja. Część, zawiera­
jąca ogólne postauowienia regulaminowe i nawią 
żująca do postanowień, mających moc prawną 
dla biegu Dunaju od Gałacu do ujścia, nie wy­
wołała opozycyi — tem silniej jednak sprzeci­
wiano się postanowieniom co do sposobu wyko­
nania regulaminu. Proponowano, jako wykonaw 
c ę , komisyę mieszaną, złożoną z delegatów Au- 
stro-Węgier, Rumunii, Serbii i Bułgaryi, w któ­
rej pierwsze mocarstwo miałoby prezydyum i głos 
rozstrzygający. Obrady nad tym przedmiotem od­
były się na wiosnę r. 1881. Instytucyę tej ko­
misyi, nazwanej „komisją mieszaną państw nad 
brzeżnych“ tylko Niemcy. Austro-Węgry, Serbia 
i Bułgarya przyjęły bez z islrzeżeń. Anglia posta­
wiła trzy warunki, a mianowicie, żeby wolność 
żeglugi wyraźnie była uznana, żeby mięszaua ko- 
misya państw nadbrzeżnych miała tylko te peł­
nomocnictwa, jakie ma komisya dunajowa i żeby 
od postanowień pierwszej, można było do dru­
giej się odwoływać. Rosya uczyniła wtedy oso­
bne zastrzeżenie co do rozstrzygającego głosu 
państw a, które mieć będzie prezydyum — a Ru­
munia powstrzymała się z oddaniem głosu, póki 
nie będzie rozstrzygnięta kwestya zasadnicza. 
Prezydyum Austro-Węgier przyjęto i tylko Tur- 
cya i Rumunia zastrzegły sobie jeszcze votum co 
do tego punktu. Co do rozstrzygającego głosu 
prezydyalnegv wniósł delegat niemiecki popraw­
kę , mocą której w kwestyach administracyjnych 
jłos ten ma być przyznany, zaś w zasadniczych, 
gdyby nie było jednomyślności, każdy delegat 
miałby prawo, wytoczyć rzecz przed komisyę e- 
uropejską, któraby większością głosów rozstrzy­
gała. 4le i tu poprawka nie zyskała jednomyśl­
ności, musiano przeto wejść na drogę bezpośre­
dnich rokowań pomiędzy mocarstwami.

Właściwą do tych rokowań podstawą zdawał 
się być projekt, w jesieni 1881 przez francuskie­
go komisarza Barrera ułożony. — Według niego 
miałby kolejno jeden członek komisyi dunajowej 
zasiadać w komisyi mięszanej. — W ten sposób 
chciano usunąć obawę mocarstw morskich, 
zwłaszcza Anglii, by komisya mięszana nie wkra­
czała w sferę działania komisyi dunajowej a tem 
samem odpadłyby dwie najtrudniejsze kwestye 
t. j. rostrzygającego głosu i odwołania się do ko 
misyi dunajowej.

Hr. W o l k e n s t e i n ,  wówczas szef oddziału 
handlowego w ministerstwie spraw zagranicznych, 
udał się w lej sprawie do Paryża i wraz z Bar 
rerem szczegółowo plan ten wypracował. Z ini- 
cyatywy rządu francuskiego przedłożono ten pro 
jekt mocarstwom, i został on Da wiosnę 1882 r, 
przyjęty przez delegowanych wszystkich państw 
z wyjątkiem Rumunii.

Projekt ten wszakże, aby był prawomocnj 
musi być zatwierdzony przez konferencyę. Pester 
Lloyd  pisze, że Ausiro-Węgry poszły w swych 
ustępstwach najdalei. — i że gdyby konfereneya 
tego projektu nie przyjęła, musiałaby sobie mo­
narchia zastrzedz całą swobodę dalszej akcyi.

porozumienia z gabinetem petersburskim. Tym­
czasem , jak w wielu innych wypadkach, tak i 
w tym wiedeńscy politycy nie wiedzą co począć. 
W Wiedniu bardzo serdecznie przyjęto i poże­
gnano rosyjskiego ministra spraw zagranicznych, 
ale zaludwie p. Giers powrócił do Petersburga, 
prasa co dnia zaczęła agitować przeciwko proje­
ktowanemu porozumieniu z rządem rosyjskim, po­
dając w wątpliwość szczerość dyplomacyi rosyj- 
skiej**. Obawiają się, czy Rosya poznawszy wa­
runki Austryi nie zwrócił się do Niemiec, z któ­
re ml przymierze dla mej byłoby korzystniejszem. 
Tak więc projekt porozumienia się Rosyi z Au- 
stryą w sprawach wschodnica nie podobał się ni­
gdzie, ani w Ber inie, ani w Peszcie, ani nawet 
w samym Wiedniu, lubo tu urzędowe organy je­
szcze nie wyraziły sv.ego zdania, nie otrzymaw­
szy widocznie instrukcyi. A istotnie jest się nad 
czem namyśleć. „Gdyby nawet nie istniał żaden 
projekt porozumienia, gdyby szło tylko o balony 
próbne, puszczone w rozmaitych kierunkach dla 
zbadania usposobienia kół politycznych Berlina i 
Wiednia, to i w takim razie dyplomacja rosyjska 
otrzymała pewne, a dośó ważne wskazówki. Nie 
ulega wątpliwości, że niektóre wpływowe sfery 
w Wiedniu poczytują za rzecz korzystną porozu­
mienie, albo nawet i przymierze z Rosyą w celu 
ostatecznego zakończenia spraw na półwyspie Bał­
kańskim , a z drugiej znowu strony dyplomacya 
niemiecka także nie tak znowu bardzo cen: so­
jusz z Austryą, aby w chwili stanowczej nie miała 
przełożyć nadeń oddzielnego porozumienia z Ro­
syą. Jak wszystkie sojusze, tak też i sojusz austro- 
niemiecki nie jest wieczny, i o ile się zdaje, już 
się cokolwiek rozprzągł.

Manifest carski głosi, że w Rosyi już spokój. 
„Tymczasem, podług duniesień z Petersburga, 
znalazł niedawno car pomiędzy prywatnemi lista­
mi memorandum drukowane na pięknym weli­
nowym pupierze, które również otrzymali, Toł­
stoj, Pobiedonoscew, Woroneow i Katkow. M e­
m o r a n d u m  to jest podpisane przez komitet 
w y k o n a w c z y  r o s y j s k i c h  r e w o l u c y o -  
n i s t ó w i stawia w imieniu rosyjskiego ludu 
pewne żądania, które mają być wypełnione przed 
koronacyą, wyrażając nadzieję, że uda się reformy 
te przeprowadzić na drodze pokojowej. Gdyby 
jednakże wspomniane żądania pozostały nie uwzglę­
dnione, wtedy grozi komitet użyciem dawnych 
gwałtownych środków.

Kraków 9 Lutego 1883.

Sprawa pp. Kamińskiego i Wolskiego.

Konfereneya londyńska dla spraw żeglugi 
na Dunaju/

W poniedziałek rozpoczną się, (odroczone skut­
kiem choroby niemieckiego posła Mflnstera) o- 
brady konfereneyi europejskiej dla spraw żeglugi 
na Dunaju. Dla zrozumienia doniesień, jakie o 
przebiegu i wyniku tej konfereneyi nadejdą —

Przegląd polityczny.

Kraków, 8 lutego.

Wobec sprawy kolei podkarpacki, j, wszolkie 
inne sprawy wewnętrzne zeszły na drugi plan 
Nawet w s p ó l n e  k o n f e r e n c j e  m i n i s t e -  
r y a l n e  nie obudzają tego co zazwyczaj zajęcia. 
Przedwczoraj odbyła się znowu narada pod pre- 
zydencyą cesarza, w obecności szefa sztabu 
neralnego fmp. Becka. Konfereneya ta była 
ostatnią — ale stanowczych uchwał nie powzięto 
zwłaszcza w sprawie nowej strategicznej kolei 
galicyjsko-węgierskiej. O nowych organizacyjnych 
reformach czy to armii całej czy specyalnie któ 
rego rodzaju broni; nie było absolutnie mowy; 
kwestye te nie były wcale na porządku dziennym, 
i nie ma nawet — według zapewnień urzędo­
wych — żadnego do nich powodu. Narady 
w sprawie reformy podatku od spirytusu, toczą 
się teraz między fachowymi referentami obu mi­
nisterstw skarbu, i mąią one jeszcze dusyć czasu 
zabrać. Węgierscy ministrowie wczoraj odjechali 
do Pesztu.

Poseł C h a m i e c  ukończył już sprawozdanie 
swoje o in»pektorach przemysłowych. A komisya 
przemysłowa Izby poselskiej ina wziąć projekt ten  
pod obrady na najbliższem swem posiedzeniu.

W  komisyi kolejowej było przedwczoraj dość 
silne Btarcie między Tomaszczukiem a Riegerem 
z powodu zarzutu tegoż, iż Tomaszczuk „podsu- 
wa“ ministrowi słowa, których on nie użył. 
Rzecz została jednak załatwiona. Polscy posłowie 
byli na posiedzeniu. Był też i minister Pino. 
Spodziewano się interpelacyi w sprawie kolei 
podkarpackiej, ale obie strony jeszcze się po­
wstrzymały. Prawdopodoonie dostaniemy dziś 
jeszcze telegraficzne doniesienie o interpelacyi 
na pełnem posiedzeniu Izby poselskiej.

Noto. Wremio w lednym z artykułów wstę­
pnych wskazuje na z a n i e p o k o j e n i e  ś w a t a  
p o l i t y c z n e g o  p o g ł o s k a m i  o p o r o z u ­
m i e n i u  s i ę  R o s y i  z A u s t r y ą  j odzywa się 
w ten sposób: „Mimo woli rodzi się podejrzenie, 
że tak w Berlinie, jak w Peszcie pragną wojny 
Austryi z Rosyą, że przyjacielskie i patryotyczne 
odwoływania się do Wiednia, bynajmniej nie są 
szczeremi i mają na celu popchnąć rząd austryac- 
ki, do jakiego ryzykownego kroku na wschodzie 
tak, aby Rosya w obronie swoich interesów zmu­
szoną była wystawić przeciw Austryi swoje siły 
wojenne. Liczy się na to , że wojna osłabi siły 
obydwóch mocarstw, i że obadwa to przypłacą. 
Niemcy wynagrodzą sobie zachodjniemi kresami 
Rosyi, a W ęgry zagarną przodąif1 rolę w cesar­
stwie Habsburgów i staną się nnjBełnąmi pan^w  
na półwyspie Bałkańskim**. Wyjaśniwszy skutki 
podobne] polityki Now. Wremia mówi Śalej 
„Z uwagi na ogromne ryzyko połączone dla Au­
stryi z wojną przeciw Rosyi, powmnaby ona z ra­
dością korzystać ze sposobności do przyjaznego

Wybór komisyi S e n a t u  f r a n c u s k i e g o  
dla ustawy przeciw pretendentom, spowodował 
ogólną i znaczną baisse na giełdzie paryskiej 
Finansiści i rentierzy widocznie obawiają się, że 
odrzucenie uchwały Izby przez Senat wywoła 
kolizyę Izb i obostrzy sytuacyę. Jest to najsil­
niejszą presyą na Senat — do poddania się Izbie 
Komisya jest bardzo poważna i składa się z sa­
mych matadorów prawnictwa, akademii, polityki 

dyplomacyi. Pierwszorzędny adwokat i mówca
od śmierci Berryera, A l l o u ,  B a r t h e l e m y  
S a i n t - H i l a i r e .  dozgonny przyjaciel i sekre­
tarz Thiersa, oraz minister spraw zagranicznych 
w jego gabinecie, B e r e n g e r  znakuinity jury­
sta, (J o r a i e r, hr. S a i n t-V a 11 i e r były am­
basador w Berlinie, L e o n  S a y  były minister 
finansów, ambasador w Lundynie i prezes se 
natu, W a d d i n g t o n  minister za Thiersa, Mac- 
Mahuna i Grćvy ego, jeden z kodyfikaturów dzi 
siejszej konstytucyi republiki, J o n i n  i T e s t -  
l i n,  oto skład komisji. Z całej komisyi jedynie 
Testlin jest za ustawą uchwal >ną w Izbie. W sek- 
cyi głosował F  r e y ci n  e t za wydaleniem ksią­
żąt. B a r t h e l e m y  uważa ustawę za bezprawie. 
A i 1 o u odrzuca wszelki pośredni nawet wniosek. 
Challemel-Lacour, były poseł w Londynie, dość 
niezręczny i dość naiwny wobec dyplomacyi 
Gladstonów i Granvilleów, groził senatowi roz­
wiązaniem, jeśli się oprze woli Izby. Jak się oka­
zuje jednak, większość Senatu nie chce ustawy 
skierowanej wyłącznie przeciw książętom, ale go­
towa zawoiować ogólną ustawę „bezpieczeństwa 
publicznego**, jeśli rząd nie widzi w istniejących 
ustawach dostatecznej broni przeciw atentatom 
przeciw konstytucji.

Dotąd nie powiodło się skłonie kogoś do przy­
jęcia teki spraw zewnętrznych. Amuasadorowie 

C o u r e a l ,  T i s s o t ,  N o a i i l e s ,  A r a g o  i 
inri odmówili. Sprawa dzielnego generała T i.- i 
ba i lin również obostrza się. Dziś nis ułeg, juz 
wątpliwości, że generał zbiegł z pruskiej niewoli 
mimo danego słowa, i  walczył jeszcze przeciw 
Niemcom, btawj t go to w każdym razie w fał- 
szywem świetle wobec zagranicy, a zwłaszcza 
Niemiec. W razie odrzucenia ustawy w Senacie 
upadek gabinetu stanie się nieuniknionym. F e r -  
r y  uważanym jest ogólnie jako jedyny kandydat 
zdolny stworzyć nowy gabinet z programem. 
Lista, która obiega, to prawie cały gabinet Garn- 
betty — bez Gambetty. F  e r r y prezesem gabi 
netu i ministrem spraw zewnętrznych. F a l l i e -  
r e s znowu tylko ministrem spraw wewnętrz­
nych. W a l d e c k - R o u s s e a u  ministrem spra­
wiedliwości. C a m p e n o n  wojny, wiceadmirał 
01 o u e marynarki, T i r a r d i  U o c h e r y  pozo­
staliby przy swych tekach.

Śledztwo przeciw ks. N a p o l e o n o w i  ukoń- 
zone Sędzia śledczy utrzymuje oskarżenie o usi- 
owanie zamachu dążącego do zmiany lub obale­

nia formy rządu. Oskarż mie przechodzi kilka in- 
atancyj, prokuratora, nadprokuratora, Izby oskar- 
życieiskiej. Jeśli oskarżenie na zasadzie artykułu 
8? utrzyma się, to książę przyjdzie przed sąd p r z y -  

i ę g ł y c h .

Stan w I r l a n d y i  przedstawia się bardzo po­
nuro. Ekstremiści chcą, jak się zdaje, przenieść 
punkt ciężkości dalszej aKcyi — do Angli. Są po­
szlaki zamiaru zamachów przeciw członkom rzą­
du. Ministrowie jak markiz Hartington lub sir Har- 
court muszą udawać się na radę gabinetu w oto­
czeniu detektywów, a środki bezpieczeństwa mu­
siano takie zarządzić, jak w Dublinie dla wice- 
cekróla Irlandyi. Założyciel ligi agrarnej Davitt i 
Healy, parnellista i poseł z Wexford zostali uwię­
zieni podobno wskutek poszlak, że pozostają oni 
w związku z sprawą morderstwa w Feuiks-Parku.

W  B e l g r a d z i e  budzi się niedowierzanie 
przeciw Czarnogórze. Wydalono kilkr Ciarnogór- 
ców. Zdaje się, że byli to emisearyusze sondują­
cy serbski teren, czyby się nie dało roadmochać 
jjmpatyj dla Karadzordżewicza.

Nieszczęsna s p r a w a  k o l e i  p o d k a r p a c ­
k i e j  stoi jeszcze zawsze na pierwszym planie 
wiedeńskich spraw politycznych. Nie spełnili­
byśmy naszego ohowiązku dziennikarskiego, gdy­
byśmy pomijali milczeniem rozmaite w tej spra­
wie doniesienia i pogłoski. Wszystkie bowiem 
one składają się na wniosek, iż bezwarunkowo 
koniecznem jest najściślejsze, najdokładniejsze, 
żadnego szczegółu nie pomijające dochodzenie, 
tak ażeby co do prawdziwości wyników docho­
dzenia tego nie pozostała najmniejsza wątpliwość. 
Wymaga tego honor naszej reprezentacji naro­
dowej — wymaga sumienie publiczne, silnie tą 
sprawą zaniepokojone.

W ostatnich dziennikach wiedeńskich znajdu­
jemy bliższe szczegóły ostatniego posiedzenia 
K o ł a  p o l s k i e g o ,  których nie podał nam je­
szcze wczorajszy telegram. Za prawdziwość ich 
nie możemy ręczyć. Według tych doniesień miał 
p. G r o c h o l s k i  oświadczyć, że komitet wy­
konawczy prawicy (t. z. piętnastówka) uchwalił, 
wnieść interpelaeyę do rządu o postępowanie 
organów rządowych w sprawie udzielenia przed­
siębiorstwa budowy kolei podkarpackiej. Do tego 
dodał p. Grocholski uwagę, że osobiście nie 
uważa on wniesienia tej interpelacyi jako uży­
teczne — i że w tym duchu złożył w komitecie 
wykonawczym oświadczenie. „Innego zdania — pi­
sze N . W. layblatt — był pojeł H a u s n e r, 
który kilkakrotnie brał udział w dyskusyi i wnie­
sienie interpelacyi takiej uznał przykazem obo­
wiązku i koniecznością, dla zastrzeżenia się prze­
ciw podejrzeniom. W tym samym duchu prze­
mawiał ks. Jerzy C z a r t o r y s k i ,  hr. Woj­
ciech D z i e d u s z y c k i  i inni. B a u m  i G n i e ­
wo s z  podzielali zapatrywanie przewodniczącego**. 
Zwyciężyć miało zdanie H a u s n e r a ,  na które 
w końcu i UrocholsKi się zgodził.

Jakuż ostatnia Polit. Corr.esp. donosi, że „na 
ż y c z e n i e  i z i n i e y a t y w y  Koła polskiego 
kluby prawicy Izby poselskiej uchwaliły na 
czwartkowem posiedzeniu Izby poselskiej wspól­
nie się zamanifestować, w celu zupełnego wyja­
śnienia sprawy Kamińskiego.

Berlińska JJórsen Ztg., która pierwsza podała 
treść pozwu Kamińskiego przeciw Schwarzowi, 
podaje dziś dalsze — jak zapewnia — autenty­
czne szczegóły. Wediug pozwu dziełem L a e n -  
d e r b a n k u  jest, że S c h w a r z  odmówił Ka- 
m i ń s k i e m u  wypłaty prowizji — bank bo­
wiem potrafił bar. Schwarza przekonać, że nie 
usiłowaniom Kamińskiego ma zawdzięczać uzy­
skanie przedsiębiorstw a, ale raczej w p ł y w o m  
L a e n d e r b a n k u  i j e g o  p r z y j a c i ó ł .  Wt o-  
ku rokowań Schwarz odesłaf Kamińskiego z jego 
pretensyami do Laenderbanku, dokąd też udał 
się spólnik Kamińskiego, inżynier H a u s e r .  Ale 
dr. Arnold R a p p a p o r t  przyjął go bardzo 
chłodno i oświadczył mu, że bank me ma nic 
do czynienia z pretensyami Kamińskiego. Ten 
sam dziennik donosi, iż w sprawę tę mają być 
jeszcze wmięszam posłowie K o z ł o w s k i ,  
O b o r s k i  i R a p p a p o r t .  Ohcemy wierzyć, że 
się to okaże rnyiuen:

Bar. S c h w a r z  wystosował do wiedeńskich 
dzienników pismo, w klórern zachowując zu­
pełną rezerwę co do sporu cywilnego z Kamiń- 
skim, p isze  dalej:

„Konsorcyum budowy gal. kolei podkarpackiej 
dało mi dc rozporząuzenia na pokrycie wszelkich 
wydatków na studya, trasowanie, plany, podróże 
i inne bieżące koszta, kwotę bSO.UUU złr. złożoną 
w banku krajów koronnych, jako u bankiera 
spóiki. Sumę tę podniosłem z banku jeczeaa 
w miesiącu wrześniu 1882 r. Wydałem z  niej 
dotąd około 355. UU0 złr. na wyżej wymienione 
cele — resztę cas około 275.0(10 złr. żart ż e n o ­
wałem ze względu na 3-Ietni okres budowy i na 
możliwe ewentualności aż do zupełnego ukończe­
nia tak wielkiego przedsiębiorstwa.

M u g ę  o k a ż d e j  p o j e d y u c r e j  p o z y ­
c j i  j u z  p o c z y n i o n y c h  w y d a t k ó w  d a ć  
w y j a ś n i e n i a ,  i będę rad, jeżeli daną mi bę­
dzie sposobność do tego — w t e d y  b o w i e m  
w y k a ż e  s i ę  n a j j z ś n i t j  h e a p e d s t a -  
w n o t ć  w s z y s t k i e ń  p o d e j r z t a ,  w które 
nie wahano «.ę wciągnąć naw, t  t sehśUowi po­
lityczne i uixędjwe~\

Afor. L tstj donoszą, źe minister handlu baron 
Pino m ul jednemu z posłów prawicy oświadczyć, 
iż puruczył Schwarzowi budowę gal. kolei pod­
karpackiej, ponieważ podjął on się budować za 
2U,y84,OuO zir. co wobec uchwalonej przez Ra­
dę państwa sumy 24,200,000 złr. przedstawia 
oszczędność 3,210,000 złr. O budowę starali się 
czterej olerenci. Z nich uharawał jeden 26.950,000 
złr. — drugi 24,5u0,000 złr — ci zatem nie 
mogli być uwzględnieni, ponieważ przekroczyli 
kwotę przez Izby uchwaloną; dalszy oferent Fró- 
iich żądał 20 milionów złr. ale wymagał takich 
ułatwień w Dudowie, że oferta właściwie wyno­
siła 21,109,000 złr. Jako najtańszy oferent sta­
nął bar. Schwarz, który wskutek tego otrzymał 
przedsiębiorstwa. W Bizie interpelacyi ma mini­
ster w tym duchu odpowiedzieć.

Uprawy m iejskie.

Wywózka nieczystości.
W ubiegłą sobotę pod przewodnictwem prezy­

denta dra Weigla oubyło się posiedzenie podko- 
misyi wyznaczonej do obmyślenia sposobów lep­
szego oczyszczania dołow kioacznych , śluz kana­
łowych i kanałów za pomocą przyrządu pneuma­
tycznego, tudzież poczynien.u wniosków co do 
zakupna odpowiednich przyrządów.

R. m. dr D o m a ń s k i ,  jako sprawozdawca, 
w obszernem przemówieniu wykazał konieczność 
czyszczenia doiów kioacznych sposobem pneuma­
tycznym we własnej administracyi. Wniosek ten 
jednogłośnie przyjęto. Następnie wniósł, aby czy­
szczenie to odbywało się za pomocą przyrządu 
T a l a r d a  z pomocą lokomobili pracującej o sile 
dwóch dc trzech koni. Naczelnik straży pożarnej 
p. E m i n o w i c z  wykazał kosztowność tego przy­
rządu i udowoanu, iż zastosowanie wzmiankowa­
nego systemu parowego byłoby połączone w na­
szych stosunkach z pewnemi niedogodnościami i 
znacznem: kosztami. Zalecał natomiast przyrząd 
pneumatyczny Lenoira, ulepszony przez Klotza 
w Stutgardzie, jako o wiele prostszy, tańszy i ła­
twiejszy w użyciu Proponował następnie wysła-
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popularnych, zajął Gę opracowaniem podręcznika dla 
meleks rzy do postępowania podczas epidemij chorób 
zakaźnych, co przy braku pomocy lekarskiej na wsi 
oddać może znakomite usługi dla dobra luau wiej­
skiego, zwłaszcza jeżeli dr. G. rozwinie myśl pod­
niesioną już przez jednego z lekarzy powiatowych, 
o ile nam się zdaje przez dra Zawadziiiskiego z No­
wego Targu — i zastosuje swój podręcznik do pra­
ktycznych wykładów dla osób, któreby mogły stać 
się wykonawcami przepisów lekarzy powiatowych 
podczas panujących epidemi;, P. Krzyżanowski nie 
odmówi zapewne wydania podobnego podręcznika 
swoim nakładem. Tymczasem polecamy z eałem prze­
konaniem książeczkę o sposobacn niesienia pierwszej 
pomocy w nagłych przypadkach, odznaczającą się 
jasnością i przystępnością wykładu, poprawną pol­
szczyzną, wreszcie niską, jak w naszych stosunkach, 
ceną przy eleganckiem wydaniu. Książeczka ta powin­
na się znajdować w ręku każdego wykształconego 
człowieka. Z tego stanowiska wychodząc życzymy 
pracy dra Eaz. Grabowskiego przynależnego jej po­
wodzenia.

sa, który jest adwokatem S c h w a r z a ,  że nie 
ma nic wspólnego z tą publikacją. Tyko stara 
Presse tryumfuje już. że się wszystko wyjaśniać 
poczyna.
^Po posiedzeniu Izby, odbyło się zaraz p o s i e ­

d z e n i e  K o ł a  p o l s k i e g o ,  które się już 
ukf ńczyło. Koło uznało, iż w sprawie Kozło- 
wsl 'go żadna uchwała nie jest potrzebna, wy- 
powiuda tylko, że pot»»rz należy pominąć po- 
gardliwem milczeniem, ponieważ nieprawda sa­
ma wkrótce się okaże^>

(Tdegr. biura korespondencyjnego).

Wiedeń, 8 lutego. (Z Izby poselskiej.) Na dzi- 
siejszem posiedzeniu przedłożył minister handlu 
pismo względem, przyczynienia się Galicyi do bu­
dowy galicyjskiej kolei transwersalnej na r. i  883 
w kwocie 1,100 000 złr.

Prezydent S m o l k a  uwiadamia Izbę o złoże­
niu mandatów przez dep. Kamińskiego i Wol­
skiego. Kamiński uzasadnia złożeme mandatu sła­
bością i chęcią oddania się wyłącznie swym obo­
wiązkom burmistrze Stanisławowa. Wniosek Wol­
skiego. aby jego pisemną rezygnację stenograii- 
cznie do protokołu wciągnąć, nie może być pod­
dany pod rozprawę Izby, gdyż wnioskodawca 
Wolski nie jest już więcej deputowanym.

Minister rolnictwa przedkłada ustawę rybołów­
czą wraz z motywami.

Liechtenstein, Rieger, Hohenwart, Grocholski 
i towarzysze, interpelują rząd 1) czyli gotów jest 
w sprawie oddania budowy galicyjskiej kolei trans­
wersalnej, zarządzić szczegółowe śledztwo a rezul­
taty tegoż dosłownie w Izbie przedstawić; 2) jakie 
względy spowodowały rząd budowę tej kolei gene­
ralnemu oddać przedsiębiorcy, zamiast prowadzić 
ją na własną ręką lub rozdzielić ją między kilku 
przedsiębiorców pojedynczych oddziałów.

Dep. K o p p i towarzysze (z lewicy) wnoszą, 
aby wysadzić komisyę z 15 członków z Izby wy­
braną która ma szczegółowo zbadać fakta w po­
zwie Kamińskiego przec:w Schwarzowi — o ile 
dotyczą intesu publicznego a następnie sprawo­
zdanie Izbie złożyć i odpowiednie postawić 
wnioski.

Wniosek te r zaraz uchwalono postawić na po­
rządku dziennym najbliższego posiedzenia Izby 
(w sobotę).

Następnie przyjęła Izba nowellę do ustawy o 
domokrąstwie wraz z rezolucją względem prze­
dłożenia nowej ustawy o domokrąstwie.

Wreszcie zatwierdzono kilka wyborów, a mię­
dzy innemi także wybór ministra handlu.

Berlin, 8 lutego. Komisya wybrana do ustawy 
o podatku giełdowym, obradowała nad zasadą 
przymusu rejestrowania i spisywania umów gieł­
dowych. Pierwszą zasadę odrzucono 10 głosami 
przeciw 9. Wobec tego wniosek Weaella jest 
prawdopodobnie bezprzedmiotowym.

Londyn, 8 lutego. Konferencya dunajowa ze­
brała się dziś po popołudniu. Posłowie Madaga­
skaru mają z końcem tego tygodnia wręczyć lor­
dowi G r a n v i l l o w i  swói ostateczny memoryał, 
a w przyszłym tygodniu udadzą się prawdopodo­
bnie do Niemiec.

Paryż, 8 lutego. Ministrowie wojny i sprawie­
dliwości bronili wczoraj przed komisyą senatu u- 
stawy o pretendentach. Po oddaleniu się mini­
strów uchwaliła komisya główne zasady sprawo­
zdania o d r z u c a j ą c e g o  p r o j e k t .  Jutro od­
czyta w komisyi sprawozdawca A 11 o n zredago­
wany projekt komisyi.

Po przedłożeniu sprawozdania senatowi, wielu 
senatorów zażąda natychmiastowego rozpoczęcie 
dyskusyi. Prawdopodobnie obrady odroczone będą 
na piątek W kołach parlamentarnych uważają za 
pewne, że projekt odrzucony zostanie, poczem 
gabinet natychmiast ma się podać do dyimsyi, a 
Ferry powołany będzie do utworzenia nowego 
gabinetu.

Według doniesienia dziennika Liberie m.ał Gre- 
vy dzisiaj ponown % dłuższą konferencję z Ferrym.

Berno, 8 lutego. Rząd austro-węgierski oznaj­
mił Radzie związkowej, że przystąpi do uchwał 
konferencyi berneńskie, w sprawie technicznego 
ujednostajnienia systemów kolei żelaznych.

Dział ekonomiczny
Wiedeń. 7 lutego.
P s z e n i c a  na wiosnę rok 1883 10-07—10-10, gotowa

10------ 11-—, na jesień 10-47 —10 50. O w i e s  na wiosns
6-92 — 6-96. O w i e s  na jesień 6-25 — fi-40. 0  w i e ę
handlowy 6'6C — 6‘80. Ż y t o  węgierskie 765 — " 68 
Z y t o  ns wiosnę 1883 7-6S—765. Z y t o  na jesień 7-70 
—8-10. K u k u r u d z a  na wiosnę 6'ó0 — 665  gotowa 
6-40—6-65.

Spirytus 31'25—31-50.
Nafta 23 7 5 - 2 4 - - .

Ostatnie wiadomości
Niemiły błąd drukarski zakradł się do wczo­

rajszych „Ostatnich wiadomości." W ustępie o 
oświadczeniu hr. Stadnickiego w sprawie depo­
nowanej w Laenderbanku kwoty 030,000 złr mię­
ło być; Odpowiedź ta n i e  wszystkich członków 
Koła zadowoliła, — Opuszczono słowo „nie“ — 
i stało się powszechne zadowolenie!

Do Gazety Narodowej donoszą z Warszawy o 
wydaleniu z czwartego gimnazyum pięciu uczniów 
(pomiędzy tymi dwóch izraelitów) za to, iż w szko­
le po polsku między sobą rozmaw.ali. Jest to 
ostatnie represyjne rozporządzenie Apuchtina. Do 
Warszawy ma przybyć na mieszkanie jeden z wiel­
kich książąt. Z Kalisza donoszą, iż gubernator 
Szablewski otrzymał nagle dymisję za najroz­
maitsze nadużycia.

Z Petersburga donoszą, że wedle pogłosek, mini­
sterstwo spraw wewnętrznych wydało rozporzą­
dzenie nakazujące komitetom spraw ziemskich przy­
gotować na wiosnę wiadomości o usposobieniu 
narodu i wykształceniu jego.

Dzienniki rosyjskie przyięły z wielkiem zadowo­
leniem cartki manifest o koronacji, upatrując 
w nim znak zupełnego uspokojenia się umysłów, 
z czego wyniknąć musi ożywienie się handlu i 
przemysłu.

Knrni telegraficzne

DsisUjm*
W i e d e ń  d. 8 lutego 1883. *>

Renta papierowa austr....................
srebrna „ . . - • H 78‘ 30

l  złou. „ . . .  96.70
9*1, Węg. „ I 118.60
Loey z r. 1860 129.40
Ako.M Banku Austro-węg>erskiego. , 826 — 

kredytowe 294-10
Londyn.................................. 119-65
D u k a t ........................... .....  . . . 5-63
N apoleondor......................................  950
Lombardy ...................................... 140-—
Losy z r. 1864 .................................; 170-80
AAoye Karola Ludwika . . . .  302 50

„ Lwowsku-Czerniow. . . .  16750
„ Węgjftółn.-wschodnie . . 16125
„ Łnglo B«nhi , . . .  . 97.60

5% Obligacje Indem* gal . . . 97-50
Losy premiowe węg........... 115 25
Akcye Koszycko-Bogum....  143-75

„ Północno zachodnie . . . 202-50
6% Listy h ipo teczne ............................ 100-75
M a r k a .................................. 68-50
Ruble p a p ie r o w e ........................... j 118-50
4°/0 Renta złota węg..........  86 95
5°/0 Austr Renta } zp. nowa . . 92-70
Akcye Siedmiogród kie . . 1 160' —

li
B e r l i n  d. 7 lutego i 883.
Jr  Fi

Wiedeń
B anknoty ......................................... I|
Warszawa ............................... ....
Ruble
5°/o Listy Ła8i. król. polsk. ■ •
*7» ” likwidacyjne ■ • •
Akcye Karola Ludwika . • • ■ i

„ k r e d y to w e .......................... I
Uzpeeeblenl giełdy sttfe

Wydawca: D r . A dam , A s n y k , 
Odpowiedzialny Redaktor: 

D r. l a d e u s z  R u to w s k i .

— W y staw a nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztul 
pięknyoh w S n k ie n n io a o h  twar a codziennie od godz 
l le j  do 4f>j, próez poni“działku. — Wstęp w niedzielę 15, 
w ajiie powszednie 30 centów.

— G a b in e t a* c h e o lo g ic z n y  uniwersytetu Jagiellon 
skiegc (Cciiegium majus) zwidzą mc i  i  oodziennie od 
12ej do lej proca, a  edziel, świąt i  fe j, uniwersyteckich
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Chłopiec z dobremi świadectwami szkolnemi 
zualeść może zaraz miejsce jako

PRAKTYKAN T
w handlu win A. Ciechanowskiego w Krakowie. 
Pochodzący z okolic bardziej od Krakowa odda­
lonych będą mieli pierwszeństwo. 118(5 1

Olbrzymie straty
które skutkiem upadku Glasgowskiego 

banku poniosła wielka londyńska fabryka 
mebli żelaznych GODDERIVGE BROTHERS
& Co. do tego stopnia zachwiały przed­
siębiorstwem. że postanowiono fabrykę 
zamknać, a cały ogromny zapas doskona­
łych mebli żelaznych, odznaczonych na 
wszystkich wystawach złotemi medalami, 
za czwartą część cen fabrycznych zupełnie 
wysprzedać. Ofiaruję przeto do nabycia 

ślicznych

4,000 sztok
źelaznycli łóżek flla florosłycj

przez wymienioną fabrykę oddanych mi 
w komis. (Łóżka te wyrabiane wspaniale 
mogą być niezrównaną ozdobą każdego 
mieszkania i każdego pokoju) po nieby­
wałych dotąd, bajecznie niskich cenach 
tylko po 8 z łr . (dawniej 32 złr. 
50 kr.) za sztukę. Zamówienia wykony- 
wują się także pojedynczo natychmiast po 
odebraniu ceny kupna, jak długo zapas 
starczy, wysyłając zawsze sztuki wyborne 
i bez wady. Za pobraniem pocztowem nie 
uskutecznia się żadnych zamówień.

F. BUGANYI Skład Maszyn
w W iedniu  

Landstrasse Krfegiergasae.
Szczególnie w lecie łóżka żelazne o wiele 
są praktyczniejsze od drewnianych, gdyż 
pewną przedstawiają o c h r o n ę  przeciw 
wszelkiemu robactwu i nieczystości, są 
przytem nadzwyczaj trwałe, składane i pod 
Każdym względem lepsze od drewnianych.

1164-3-12

Galicyjska Kolej Transwersalna.
Przestrzeń Grybów-Zagórz.

Jenrralue przedsiębiorstwo budowy dla galicyj­
skiej kolei transwersalnej uprasza tyeb pp. przed­
siębiorców, którzy zamierzają o budowę budek 
strażniczych na lin ii Orybów-Zagórz ubiegać się, 
dotyczące oferty najdalej do d. 1C Lutego I8S 3  
przedsiębiorstwu budowy w Jaśle  przesłać. — Ilość  
budek strażniczych wynosi 52; można jednakże  
budowę tychże w każdym losie z osobna albw po­

dzieloną na oddziały przedsiębrać.
P la n y , opisy budowy i u arunki znaehodzą się 
do przejrzenia w centralnym Zarządzie w Jaśle.

Jasło  dnia 6  Lutego 1883.

Msiębiołstw Bólowy Kotei Traiersatocj halisyjskiti

1199 1 3

BECZKI
używane z nafty lub oleju w dobrym  stanie z obręczami żelaznemi,

zakupuje każdego czasu

Zarząd Zakłada Gazowego w Krakowie.
K onrad Toss.1200 1 3
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Dra p i e r r e
Fakultetu Medycznego w  Paryżu

8, na Placu Opery w Paryżu.

Melbourne 1881 —  I Cena —  S rebrn y medal.

P o z y t y w k i
4 —200 sztuk grających, naśladowa­
niem gry, mandoliny, trąbki, dzwon­
ków kastaniettów, głosów niebiańskich, 

gry harfowej i t. p.

Tabakierki grające
2 — 1(5 sztuk grających; dalej necese- 
rów, podstawki pod cygara, dom ki 
szwajcarskie, albumy na fotografie, 

'teki z przyrządami do pisania,"(pudeł­
ka na rękawiczki, schowki na listy, 
wazy na kwiaty, papierośnice, taba­
kierki stoliki do pisania, flakoniki, 
szklanki do piwa, pularesy, stołki itd. 
Wszystko z muzyką. Towary najno­

wsze i najznakomitsze poleca;
J. H Heller,,Berno (Szwajcarya).

Tylko bezpośrednio z fabryki 
zamawiane towary mogą być poręczo­
ne; ilustrowane cenniki posełam franco.
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FORTEPIAN
mało używany jest do sprzedania. Wia­
domość przy ul. Kanoniczej Nr. 6. I. 

1158 3 3
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£  Dostać można we wszystkich składach fryzyersko-perukarskich. 13
-------------------  c

^ 33> Medal zasługi przyznany Doktorowi Pierre na wy- 33
> stawie wiedeńskiej, najwyższa nagroda przyznana q
^  tym środkom toaletowym do zębów. 80.n 33
>  c
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ODZNACZENIA: "
Wiedeń 1873, Grac, Londyn, Eger, Muskwa, Tryjest, 

Wdlkursoorf, Bystrzyca, Paryż.

C. fi. WYŁĄCZNIE EPRZYWIŁEJOW.

m .

> i strun
A . L u t z  d  C o m p .

c. k. zaprzysiężony taksator wszystkich instrumentów muzyczn.

SKŁAD GŁÓWNY: 1ITTT]V[ F I L I A :
F l e i s c h m a r k t  A r .  6  W I R o t h e n t h u r m s t r .  2 9 .

Bogato illustrowane cenniki rozsyła się na żądanie
bezpłatnie. 450 9 9

« "

„Zum goldenen I  D O C D U f l C C D  aPt- w Wiedniu 
Reichsapfel J ,  I  OE1 1 I I U l  IZ 11 Singtrsir. 15.

P IG U Ł K I CZY82CZĄCE K R E W
dawniej zwane p igu łk am i im iwersal nem i, zasługują, Tia jtę nazwę jak najsłuszniej, 
albowiem istotnie niema słabości, w któryehby te .'pigułki nie udowodniły w tysiącznych wy­
padkach swej cudownej skuteczności. W najuporczywszych wypadkach, gdzie wiele innych 
lekarstw nadaremnie używano, nastąpiło wskutek użycia tych pigułek w krótk.m czasie zupełne 
uzdrowienie. P u d ełk o  z 15 p igu łk am i 21 c t, rulon * 6 p u dełek  złr- 1-5, 
pocztą nieopłat. za zaliczką z łr . 1-10. (Mniej ja k  rulon nie w ysyła się). 
Weszła mnoga ilość listów, w których konsumenci tych pigułek za odzyskanie zdrowia po 
przebyciu ciężkich chorób, wyrażają swe dzięki. Kto raz użył ten środek zaleca go dalej.

Przytaczamy niektóre z tych pism dziękczynnych.

P U B L IC Z N E  P O D Z IĘ K O W A N IE .

W aid h o fen  a. d. Y bbs, 24 L is to p a d a  1880.
W ielm ożny  P a n ie !  Od r . 1862 c ie rp ia łem  ua 

hem oro idy  i zatrz y m an ie  m oczu ; le k a rz e  zap isy ­
w ali m i różne  śro d k i, leez  bez sk u tk u , gdyż  cho­
ro b a  s taw a ła  się coraz  gorszą, tak , że po n ie ja ­
k im  czasie uczułem  silne  bo leści b rzu ch a  (w sk u ­
te k  c iśn ięcia  na w nętrznośc i). D o tego o k aza ł się 
jeszcze  zupełny  b ra k  ap e ty tu , a  gdy ty lk o  trochę 
s ię  posiliłem  lub n ap iłem  s ię  wody, zaledw ie m o­
g łem  się  na  nogach u trzy m ać  z pow odu rozedm y , 
c iężk iego  o d d y ch an ia  i astM y. W reszc ie  użyłem  
P a ń sk ich  p raw ie  cuda  dz ia ła jący ch  p ig u łek  czy­
szczących  krew . k tó re  w y p e łn iły  sw ój sk u tek  
i uw o ln iły  m ię zupełn ie  od n ie u lecza jąc  ej p raw ie  
choroby. D la tego  w ypow iadam  P an u  n in ie jszem  
za P a ń sk ie  p igu łk i czyszczące k rew  i inne w zm a­
cn ia jące  lek a rstw a , m oje  podziękow an ie  i uznanie.

Z w ysokim  szacunk iem  J a n  O e l i n g e r .

W ie lm ożny  P a n ie !  S zczęśliw ym  w y p ad k iem  
dosta łem  P a ń sk ie  p ig u łk i czyszczące k rew , k tó re  
cuda  we m nie z d zia ła ły . P rze z  d ług ie  la ta  cier- 

I p ia łem  na  ból głow y i z aw ró t; p rz y ja c ió łk a  m oja  
od s tąp iła  m i 10 sz tu k  P a ń sk ich  doskonałych  
p igu łek , a te  ta k  dobrze  p o sk u tk o w ały , że się 
w ydziw ić  n ie  m ogę. D z ięk u jąc  P a n u  za to , p ro ­
szę o ponow ne p rzy s łan ie  je d n e g o  zwoju.

P isz k a  1 M arca 1881. A n d r z e j  P a r .

la t  je s tem  2 nów silnym , zupełn ie  zdrow ym  i je s t  
m i ta k  dobrze, że uw ażam  się ja k o  p rzyw róco ­
nym  do now ego życia. P ro sz ę  zatem  p rzy ją ć  n a j­
szczersze  podziękow an ie  za p rz y s łan e  mi d o sk o ­
na łe  lek a rstw o . Z aw sze w dzięczny

U. Z  w  i  11 i u  g ,  w łaścic ie l dób r.

R ajsk o  22 L is to p a d a  1879 r.
W ie lm ożny  P a n ie ! O d r. 1826 by łem  po p rz e j­

ściu dw uletn ie j feb ry  zm iennej bez p rze rw y  s ła ­
bym  i całk iem  w yn iszczonym ; oole k rzyżów  i  s il­
ne k o lk i, ob rzydzen ie , w ym ioty , b a rd zo  w ielk ie  
o s łab ien ie , n a s tęp n ie  g o rą c z k a  z bezsennem i n o ­
cam i b y ły  codziennem i m ęczarn iam i m ojego ży­
cia. P rzez  te n  p rzec iąg  czasu  53 la t w zyw ałem  
o p o rad ę  84 le k a rzy , m iędzy  n im i dw óch pro fe­
sorów  W y d zia łu  lek a rsk ieg o  w W iedn iu , je d n a k  
w sze lk ie  p rzep isy  by ły  da rem nem i, g dyż  c ie rp ie ­
n ie  pogarsza ło  s ię  coraz b a rd z ie j;  dop iero  22go 
P a źd z ie rn ik a  b. r .  zobaczy łem  ogłoszenia o p ań ­
sk ich  cudow nych  p ig u łk ach , k tó re  sp row adziłem  j z P a ń sk ie j a p te k i i używ ałem  w edle p rzep isu  
p rzez  4 tygodn ie . T e raz  m im o ukończonych  70

B ie lsko  2 C zerw ca 1884 r.
Szanow ny P an ie  Pserhofer! P isem nie , j a k  w ielu 

innych , k tó ry m  pom ogły  P a ń sk ie  p ig u łk i czysz­
czące k rew , m uszę w ypow iedzieć P an u  n a jszczer­
sze i n a jg o rę tsze  podziękow anie . W  bardzo  w ielu  
cho robach  o k a za ły  P a ń sk ie  p ig u łk i zadziw ia jącą  
s iłę  leczniczą, gdy w sze lk ie  m u e  le k a rs tw a  by ły  
bezsku tecznem u W  k rw o toku  k o b ie t, w n ieregu- 
lu rne in  m iesięcznein  c z y szcz en iu , zatrzym an iu  
m oczu, g lis tach , o s łab ien iu  żo łąd k a  i  ku rczach  
żo łądka, zaw rocie  i w ielu innych  chorobach  g ru n ­
tow nie pom ogły . Z zupełnem  zaufan iem  p roszę  
o ponow ne p rz y s łan ie  12 ru lonów .

Z  W ysokiem  szacunk iem  K a r o l  K a u d e r .

W ie lm ożny  R an ie ! P rzy p u szcza jąc , że w szyst­
k ie P a ń sk ie  le k a rs tw a  są  ta k  do b re , ja k  P a ń sk i 
ba lsam  na  odm rożen ie , k tó ry  w m ojej rodzin ie  
k ik u  zas ta rz a ły m  odm rożen iom  szybko  p o m ó g ł, . 
zdecydow ałem  się  m im o m ojej n ieufności do ta ­
k ich  śro d k ó w  un iw ersalnych , chw ycić  s ię  P a ń ­
sk ich  p ig u łek  czyszczących  k rew , ab y  za ich 
pom ocą  u sunąć  d ługo le tn ie  c ie rp ien ie  hem oroi- 
dalne. W y zn a ję  w ięc P an u , że choroba  m oja  po 
4 ty g o d n iach  użycia lek u  zupełn ie  u s ta ła  i że 
p ig u łk i po lecam  na jg o ręce j w k ó łk u  m oieh zna­
jo m y c h . N ie  m am  nic przeciw  tem u , je ż e li P an  
chce, eg ło sić  pub liczn ie  m oje pism o.

W ied eń  20 L u teg o  1881 r.
Z  szacunkiem C. v. T.

Cseney 17 M aja 1874 r.
Szanow ny P a n ie ! Pon iew aż P a ń sk ie  p ig u łk i 

czyszczące k rew  n ie ty lk o  p rzy w ró c iły  życie m o­
je j  żonie tra p io n e j d ługo le tn iem  cie rp ien iem  żo­
łą d k a  i reu m aty zm em  staw ów , lecz także  odświe- 
ży ły  je j  życie, p rze to  n ie  m ogąc się op rzeć  p ro ś­
bom  podobn ie  c ie rp iących  osób, p ro szę  znów o 
nad es łan ie  2 ru lonów  ty c h  cudow nych p igu łek , 
2 a zaliczką . Z szacunk iem  B ł a ż e j  S p i  s t e k .

*iMERYKANSKA NAŚĆ GOŚĆCOWA, szybko i 
niezawodnie skutkująca, bezsprzecznie naj­
lepszy środek przeciw wszelkim chorobom 
gośeowym i reumatycznym, jaku to : sła­
bościom w grzbiecie pacierzowym, rwaniu 
w członkach, postrzałowi w krzyżach, mi­
grenie, nerwowemu bolu zębów, bolu głowy, 
strzykaniu w uszach itp. 1 złr. 20 c.

! ANATC RYNO W A WODA 00 UST c. k. uprzyw. 
prawdz. J. G. POPPA, powszechnie znana 
jako najlepszy środek do konserwowania 
zębów. Flakon 1 złr. 40 ct.

BALSAM NA ODMROŻENIA .1. Pderhofc
*-a, znany cd wielu lat jako najpewniejszy 
środek przeciw ranom wszelkiego rodzaju 
pochodzącym z odmrożenia, jakoteż przeciw 
nader zastarzałym ranom itp. Słoik 40 ct.

| LHlŃSKII m IOALLTOWE doskonal­
sze z  p o m iędzy  m ydeł,  —  p o  w życiu tegoż 
skóra staje się ja k  aksamit i zatrzym uje 
bardzo p rzy je m n y  zapach. Jes t bardzo  
w ydatne  t  nie usycha. S z tuka  70 ot.

FłAKERSKI PROSZEK, powszechnie znany śro­
dek [domowy przeciw katarowi, chrypce, 
kaszlowi kurczowemu itp. Pudełko 35 ct.

ESSENCYA ŻYC IA  [(Prager- Tropfen), przeciw 
zepsutemu żołądkowi, złemu trawieniu, bo­
lom w spodnich częściach ciała wszelkiego 
rodzaju, wyborny środek domowy, Flakon 
20 ct.

ESSENCYA DO 0CZ d r a  R o m e r s h a u -  
s e n a  na wzmocnienie i utrzymanie wzro­
ku. Oryginalnyflakon po 2 złr. 50 ct. i 1 
złr. 50 ct.

P A TE  PECTORALE przez George, od długich 
lat używane jako jeden z najlepszych i 
najprzyjemniejszych ś ro d k ó w  pomocnych 
przeciw zaflegmieniu, kaszlowi, chrypce, 
katarowi, bolom w piersiach i płucach, ucią­
żliwościom w krtani. Pudełko 50 ct.

PROSZEK PRZECIW POCENIU SIĘ NÓG. Pro­
szek ten usuwa pot, a przez to i nieprzy­
jemny odór, konserwuje obuwie i jest zu­
pełnie nieszkodliwy. Cena pudełka 50 ct.

POMADA TANN0CHIN0W A przez J. Pserlio 
fera, uzyaua od wielu jlitt jako najlepszy 
środek na porost włosów i używana przez 
lekarzy i innych. Pięknie ozdobiony słoik 
wielki 2 złr.

PLA S TER  UNIW ERSALNY przez p ro f e s o ia  
STEUDLA na rany z uderzenia i ukłucia, 
przeoiw brzydkim czerakom wszelkiego ro­
dzaju, nawet zastarzałym, a ciągle odna­
wiającym się wrzodom, wrzodom gruczoło­
wym, ua dzikie mięso — zranione lub za­
palone piersi, na . dnuożone częsd, goś­
ciec w nogach i tym podobnym cierpie­
niom doświadczony środek. Słoik 50 et.

UNIW ERSALNA S Ó L  P R Z E C Z Y S Z C Z A JĄ C A
przez A. W. BULLRIChA, wyborny śro­
dek domowy przeciw wszelkim następstwom 
pochodzącym ze zwichniętego trawienia a 
to: przeciw bolu głowy, zawrutowi, kur­
czowi żołądka, zgadze, hemoroidom, zatwar­
dzeniu itp. Pakiet 1 zł.

Wszystkie francuskie specyfikalia utrzymuję

[ TR A N  2 W Ą TR O B Y MIĘTUSÓW M. MAaGE- 
RA, prawdziwy, starannie czyszczony, wy­
bornej jakości. Flakon 1 zł.

bądź na skłe Izie, lub dostarczam takowych

Ina żądanie rychło i tanio.

W jsyłki przez pocztę na kwoty niżej 5 zł., tylko za nadesłaniem 
należytości przekazem, przy większych zamówieniach także za pobraniem

j P raw ie wszystkie powyższe szczególności m a także na składzie 
p. W. KEDYK, aptekarz w KRAKOWIE. nos 7 12

3000
najsławniejszych lekarzy europejskich 
poświadczyło i uznało, że z wszystikch 
istniejących środków dla konserwowa­

nia ust i zębów, najlepsze są środki 
Dra POPPA.

W wiedeńskim c. k. ogoinym szpitalu 
używane były w sposób doświadczalny

Dra Poppa środki zębowe
w  leczniczym oddziale słynnego pro-* 
fesora dra Iłi*aNchego pod jego 
kierunkiem i przez niego uznana zostały 

jako odpowiednie i doskonałe.
Liczne świadectwa Medale

najsłynniejszych f f i w  z różnyen 
lekarzy W y s t a w .

PRZEZ 30 LAT WYPRÓBOWANA

woda anaterynowa do ust
Di tr J. Cl. Poppa,

c. k. n a d w o rn e g o  d e n ty s ty  
w Wiedniu,

I., Bognergasse 2,
Radykalny środek leczniczy na ka­
żdy ból zębów, tudzież każde cho­
robę jamy ustnej i dziąseł. Uznana 
woda ao płukania w przewlekłych 
cierpieniach szyi. I wielka flaszka 
złr. 1-40, średnia I złr., mała 50 ct

ROŚLINNY PROSZEK DO ZĘBÓw sprawia
po krótkiem użyciu lśniąco białe zęby 
bez szkodliwych skutków. Cena pudełka 
63 c.

A N A TER YN O W A  P A S TA  DO ZĘBÓW w
słoikach szklannych po złr. 112, uznany 
środek do czyszczenia zębów. 

AROM ATYCZNA P A S TA  00 ZĘBÓW, naj­
lepszy środek do pielęgnowania i kon­
serwowania ust i zębów, sztuka 35 c. 

PlOM BA 00 ZĘBÓW, praktyczny i nie­
zawodny środek do plombowania samemu 
sobie dziurawych zębów. Pudełko zł. 2 i 0 

MYDŁO ZIOŁOWE. Najlepszy środek toale­
towy przeciw liszajom, wyrzutom, pla­
mom wątrobianym i piegom, dla wzmo­
cnienia i utrzymania czystej i gładkiej 
cery, przeciw siłuszczeniom, nieczystej 
cerze i wyprysaom po 30 cent.
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Upraszam Szanowną Publiczność, aby żądały 
wyraźnie wyrobów c. k. nadwornego Jenti sta 
Poppa i tylko wtedy przyjmowała, jeżeli mają 
ni'jj znak ochronny. [143-18-19]

Składy moich preparatów utrzymują w KLA­
KO WIE pp. W. Redyk apt., F. Sobierajski apt., 
A. Siedlecki apt., bracia Baruch, K. Wiszniewski 
apt., J. Zaplatalski, W. Fenz, E. Stocmar apt 
J. Trauczyński apt. „pod Koroną1*, Antoni Dyl- 
ski apt. „pod Złotą Głową11, J  Nowakowska róg 
ulicy Brackiej, dom Ks. Jabłonowskiego; w POD­
GÓRZU p. Skalski apt.; we LWOWIE pp. Mi- 
kolasch apt., Z. Ruckei, J. Piepes apt., J. Bei- 
ser apt., C. Krzyżanowski apt., Nahlik apt., A. 
Sklepiński apt., M. Muller handel galanteryjny 

K. Strzyżowski handel galanteryjny; w WIE­
LICZCE p. B. Miczyński aptek .; w WADOWI­
CACH pp. Ign. Brosig Kurowski apt.; w BO­
CHNI pp. Reiss apt. i  P. Niedzieiski; w TAR­
NOWIE pp. W. T. A. Wielogóreki, E. Rank apt. 
i A. Tenczyn apt.; w BIAŁY p. Keler apt.; w 
SUCHY p. Majer; w KENTACH p. Fnchs apt. ; 
w ZATORZE p. Winnicki ap t.; w NOWYM SĄ­
CZU pp. Filipek apt. i Ign. Garan; w ŻYW Ct 
pp. Kloska apt. i Hlimi&nthal aut w BRZESKU 
p Janoszek apt.; w RZESZOWIE p, J. Scheit- 
te r iS p ., A. Karpiński apt.; w BIT3KU p. E. Wy- 
soczański apt.; w WIŚNICZU D. Chalbazany apt.; 
w NOWYM iARGU K. Laur i Kwieciński a p t.; 
w ROPCZYCACH M. Żymirski „p t.; w CHRZA­
NOWIE K. Sporysz; w GORLICACH W. Rogaw- 
sk i; tudzież wszyscy aptekarze handle pertume- 
ryj i galanteryjne obwodu KraLowBkiego, Gali- 
cyi i Bukowiny.

HARMONIE
organowe
do domu, szkół i kościołów po­

cząwszy od 54 złr., 
z pedałem począwszy od 165 zł. 

itd.
poleca zakład budowy harmonij 
organowych P. Ratzke, Lissa i
"p w P r. Sziązku.
55 Cenniki darm o i opłatnie.

Kursa miejscowe . giełdowe.
Kursa

«»/„

5
4
6
5
5
6
5

r ;*
6 
7 
5 
4

5°/,
4 
6
5
5
6

4 r"4 / j
4
5

rozumieją się bez wartości bieżącego kuponu, który 
się dolicza.

Kraków, dnia 8;*.
Ruble papierowe ro».................................. za 100 rubli
Marai niem. złote lub pap........................., 1 0 0  ma-
Kupony srebrne
Dnkat nowy w a ż n y ...........................
20-to Frankówks złota
Pożyczka krajowa galie.............................za złr. 100
Obligacje Indemnizae. galic. „ 100 zł
Listy zadts Tow. kr. ziem....................................

„ Bankn Hipoteezn...............................
z premią 10°/, . 

„ „ zwrotne za 40 lat
dłużna g. zakł. włośeiańsk.....................

zastawne g. Z. Kr. w Krakowie 36 letnie
n n ,, n 36 „

„ dłnźne g. Z. Kr. 
Listy zastawne Król. PoL 

„ likwidacyjne „ .

18 „
20 „ 

za rubli 100
„ n 10.)

Lwów, dnia 7/2.
Akeye Banku hipotecznego gal. . .
Limy za«u. Tow. kred. ziem. . . .

s. na zł. 200 
za złr. 100

" r» L n
„ Bankn hipotecznego gal. . „

" „ z  10% premią „
u » „ zwrotne za 40 lat
„ „ ’ Banku włoeoiau . . . .  „

Obligacye indemn gal...............................

100
100
100
100
100

w *«4eń, dnia 7/2.
0BL1GI DŁUGU PAŃSTWA

Renta auetr. p ap ie ró w * .......................... za złr.
n „ s r e b r n a .................................  „

„ złota . . . . . .  „ „
pap nowa

Z OnUfcŁrw Z* iązkowBi w JĆrakowie.

100
100
100
100

płacą Żądają
4
O
5

01
1 

i

118 - ) 18 75
58 30 58 80
99 5u —  _

5 58 5 65
9 50 9 55 4

97 50 98 -
0
5

98 - 98 50 _
89 50 90 25 _

100 76 101 50 4
100 - 10J _
97 - 97 60

--- --------- 5 *5
100 - 101 - 5

5

99 60 100 -
8 6  75 87 50 5

5

300 - 303 - 3
98 - 98 40 0
39 50 90 25

100 30 101 40
10Ó - 101 —
97 - 97 50

r -

97 60 98 - 6
5
5
5
7

77 86 78 - 6
78 15 78 80 51).
96 55 96 65 ■ i

99 50 92 65 5

Losy z roku 1854 na 250 złr.. . . za złr.
„ „ 1860 „ 500 .... .....................  „

„ 1360 „ lOu „ .
„ „ 1864 bez % eałe . . „ „
„ „ 1864 bez % połówki . „ „

Como Re lten-Schein ua 42 lirów sztuJ
Listy zastawne Domenó * austryj&okich

po 120 złr. =  300 frankói. za sztn&

OBLIGi KORONY WĘGIERSKIEJ.
Renta złnt_ w e g ie r z k a ...........................za złr.

„ srebrna' ., . . .............................» rtn pap. „  „
Oblig vęe. Ostbahn z r. 1876 w złocie 
Pożyczka premiowa węg. po 100 złr , „
T r n „ po 50 złr. „
Losy Cisańskie (Theiss Reg.) , „ „

OBLIGI INLEMNIZACYJNE.
Obligacje indem. Bukowińskie za zir.
Obligacye indemizac. Galieyj. . . . „ r

„ „ Siedmiogrodzkie „
„ „ W Ig™! ak ie . .

RÓŻNE IN N E P07Y ' '
Losy Donan Regulir. z roku 1870 

„ 1678
, YV iednń. komun- „ 1874

Serbskie po 100 franków 
, Tureckie po 400 „

LISTY ZASr 
Listy Bodeu Credit allg. oest. vir:

n » n tt ” °
, Banku hipote^z. a

n * „ 2  I* *
n « n

, rast. zakł kr. z w Krak.

eziukę

gal. tow. kre I * 
’ UTTUT

płacą żądają
100 118 2^ 118 7S 6
100 128 75 129 26 6
100 136 50 137 50 5
100 170 80 171 30 5
100 170 50 171 - 4’/s
ę i 37 - 39 - 4

i 147 — — —

5

100 118 55 lin  70 5
4‘/»
5100 86 90 87 65

100 85 50 85 65 5
100 — — — — 5
100 115 25 115 75 5
100 114 75 115 25 5
100 109 50 119 75 3

5
5

■li 96 75 97 50
V 97 5u 

97 60
98 -  
98 50

97 75 98 50 —

? 1 114 75 115 -
—

i 102 - 102 50 —

i -- ----- --- — —
1 32 - 32 50 —

1 24 75 25 50
—

100 11S - 118 50 —

100 98 - 98 60
100 100 60 101 — 4‘ Ł
100 ___  _ 100 - 1 '
lDo 97 25 98 -
100 101 60 102 60
109 105 60 106 50
100 101 5.0 102 -
100 — — — —
100 90 - 91 - 5
loo 97 90 98 20 5

Listy zast. rustykalne.........................za złr.
15-letnie . . „ „
20-letnie . . „ „

„ „ Banku austr.-węg................... ......

OBLIGAJYE PIERWSZEŃSTWA KOLEI.

Albrechta . m  
Ferdynanda północn. . 
Kar Lun. Em. z r. 1881 .
Koezye.-Bogumińskiój .
Lw ow sk.-C i.ern. z r. 1865 

„ „ i  r . 1872
Rudolfa...........................
Siedmiogrodzkiśj . . 
Lombardy (Siidbahn) . 
Przemyeko-Łnpk. I. Em. 
Nordosty . . . . .

na 300 złr. 
na 300 złr. 
na 300 złr. 
na 200 złr. 
na 300 złr. 
na 300 złr 
na 300 złr 
na 200 złr. 
na 500 fr. 
na 200 złr. 
na 300 złr.

eztnkę

za

L O S Y .
Kredyt, dla band i p zem na 160 złr 
Klary ns 40 złr. m. k.

za eztnkę

Towarz. żeglugi Dunaju 
ln»bmck . . . .  na 
Keglewioh . . . .  na 
Krakowskie . . .  na 
Lublańskie . . . .  na 
Ofner (miasta Bndy) na
P a l f y ......................t ,
L. Czerwonego Krzyża na
Rhdolfa.......................... na
Balm . . . .  na 

na 
na 
na

St. Genois . • 
SUnisławowskie 
'frjastyfiskiu ■

Waldstein . . 
Windisehgraetz

na 100 złr. 
20 złr. w. a. 
10 złr. m. k. 
20 słr w. a. 
20 złr. w. a. 
40 złr. w. a. 
40 zł- m. k. 
10 -,łi w. a. 
10 złr w. a. 
40 złr. m. k. 
20 złr. w. a. 
40 złr. m. k. 
20 złr. w. a. 

na 100 złr. m. k.
na 50 złr. w a.
na 20 złr. m. k.
na 2“ złr. m. k.

za sztukę

AKCYE BANKOWE

Bamrv**reiu
■rawwkTCTT ■-w gtF

Wiener.
  er

plącą żąCąją
0 100 — iOO bł 5
0 ------- — _ 5
o 94 - 95 15 5
0 100 60 100 75 5
0 97 40 97 7t 6
0 91 96 92 10 5

5
5

0 93 — 93 40
0 104 75 105 50 bez %D 99 - 99 50
J 94 3" 94 70 5

5
51 93 50 :.3 76

91 50 92 50
j  98 75 99 - 5

4
5-> 91 2b 91 50

133 <6 134 2b
) 91 50 91 80 bez %
) 90 20 90 6o bez % 

5 
5

- 170 50 171 50
5
5

—  — 38 25 5
107 75 108 50 5
21 76 22 6o
20 ~ 20 50
18 60 19 -
23 50 24 -
38 50 39 6u
36 50 36 75
12 26 12 60
20 30 —  _

61 - 63 -
22 50 23 -
46 - 45 60
24 - 26 50

127 — 127 50
_ _  ------ —

57 .27 25 27 75
36 60 87 26 4

5
118 76 119 25

Jiofl - 109 25

Bodem redii allgem. aust.....................na 80 złr
Kredytowe dis, handlu i przem.. . . na 160 złr.
Kreditbgnk węg. allg..............................  n» 200 złr
Hipoteczne galio, . . . . . .  na 200 złr
Budeneredil „  na 200 złr
Lauder a n i ........................................ na 100 złr
A ustro-w ęgierek ...................... . na 600 złr
Unionbank ................................................na 100 złr

AKCYE KOLEJOWE.

Albrechta . . .
Alfóid F m m e ......................................
Ferdynanda Nordbahn . . .  . .
Ł’ranciszka J ó z e f a ................................
Karola L n d w ik a .....................................
Koszycko-Boeumińsk................................
Lwowsko-Czeruiow. Ja s sy .....................
Morawsfco-szlązkie aentr....................
Prag U n e r ...........................................
R udo lfa ......................................................
Siedm iogrodzkie.....................................
Staatseisenbahn państwowa . . . ,
Lombardy (Su-tbahn) . ' ......................
Ungar. Gal. I. Przemyśl.-Łupk. . .
N o r d o s t y ................................................

W A L U T Y .

na 200 złr 
na 200 
n. 1050 
na 200 
na 210 
na 200 
na 2-30

na 200 złi 
na 200 „ 
na 200 „ 
na 200 „ 
na 200 „ 
n& 200 .

Dukamy pełno w a ż n e ...........................za sztukę
20-to F r a n k ó w k i ...........................................   „
20-to M a r k ó w k a ...........................................   „
Pó#-Impspyały ro*. p«łno ważne . . „ „
Funty Ł Z te r l in g i ...........................................   „
Turecki* liry z ł o t e ......................................   „
Bamcnoty w ło s k ie ...........................................   „
Buble p a p ie r o w e ...........................................   „

Warszawa, dnia 712,
Listy zast. nowa r. 1869 ......................................

Kupony ...........................  -
Listy Likwidacyjne ............................... »  n .  100

Kupony . .
„ „ miasta Warszawy a Em.

L  ... - - - n u  „

2i 1 -
295 10 

75

835 
114 76

płacą

168 -  
2745 — 
193 50 
302 25 
143 *7f 
167 50 
22 25 
59 25 

164 25 
16 7. 
33

j 39 25 
lb l  25 
163 50

5 63 
9 50 

11 72 
9 76 

11 93 
1C 77 
47 05 

1116 25

99 75

91 45

mjwum .

211 ÓO 
295 40 
292 52

o37 -  
1x4 25

168 50 
2760— 
194 26 
3 12 75 
144 26 
168 -  

22 75 
69 50 

165 — 
lb l  25 
i.33 75 
14') — 
.61 75 
164 —

5 65 
9 51 

31 73 
9 78 

11 98 
10 79 
*7 10 

118 50

100 —

87 26

91 8 j 
91 ?- 
9 .  6o

Odpowiedzialny zarządca drukarni: A. Szyjewgu.


